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OJCIEC ŚWIĘTy 
o którc~ cudownem oca­
leniu donosi cała pnsa 

światowa. 

III~ Ir~ u [il[ Ufl! ni ~w lańr W~WJ[ 
nie są całkowicie pozbawione realnych podstaw - Istnieje projekt 
zredukowania około 10 proc. urzędników od 1 kwietnia 1934 rąku 

Warszawa, 26 sierpnia. 
(B) Od kilku dni już kursują w War­

szawie w sferach urzędniczych pogło­
ski o zamierzonej jakoby przez rząd 
ogólnej redukcji cscbowej urzędników 
państwowych w stosunku okolo 10 'proc 
obecnie zatrudnionych pracownik6w. 

Wiadomości te przedostały się już 
częściowo na łamy prasy. Zdając sobie 
sprawę z doniosłości tyeh wieści dla 
ogółu pracownik6w państwowych, zba­
daliśmy szczególnie slaraJnnie rzecz u 
źródla. Pc przeprowadzeniu szeregu 
rozmów z miarodajnemi czynnikami 
prezydium rady ministrów i minister­
stwa skarbu, możemy stwierdzić, że 
wiadomości te nie są pozbawione cał­
kiem realnych podstaw. 

Należy wyjaśnić, że ministerstwO' 
skarbu corocznie w miesiącach letnich 
wystosowuje do wszystkich mini­
sterstw i samodzielnych urzęd6w pań­
stwowych. okólnik, w którym podaje 
sposób przygotowywania preliminarza 
budżetowego na rok następny. W roku 
bieżącym taki okółnik ministerstwa 
skarbu wzestany został do ministerstw 
i innych urzędów przed trzema tygod­
niami. MinisterstwO' skarbu w okólniku 
SWYl!1 pcda!o .wytyczne ,sposobu sporzą 
dzema prehmmarza budżetowego na 
rok 1934/35, kładąc szczególny nacisk 
na konieczność przeprowadzenia dal­
sz~ch i to jak naidalef idących oszczęd­
nosct 

Wooec tego, że w wIskim budżecIe 
p.aństwlOW}T1m pozycja UJPcsażeń urzęd­
ników sta~ le stoi na na·czelnem miejscu 
pod wZg'lędJem sum wydaltlkowaJTIych -
zwróci10 mini'STe/rstwo skarbu uwa,gę na 
kOlniecZlność zaoszczędzenia 
W POZYCJI WYDATKÓW PERSO­

NALNYCH. 
. :t:'rze-dewszystkiem z uW'algl na to że 

mrTIlsters,twc skarbu zdaje sobie sprawę 
z. wielkich tnrdnoślCi R'ospodarczy'ch. Ja­
kIe wywołała:by obnizka pensyj urzędni­
czych, - zreZUg'lnowa'Ill() z niej, a ciężaT 
zaga~nienia przeniesiono ill1a prz.eprowa .. 
d lenIe pewnych redukcyj personalnych. 
Wobec teg-o, że oszczędności wydat1ków 
personalnych ws:zystkich ministerstw 
m~j~ obracać się, wed1e te'go'ż okólnika 
mlTIl.stersrl:wo skarbu. w granicy 10 Pl1OC. 
budzetu teg:oroocznego, - prosty jest 

WlTIiosek, że w tych samych granicach 0-
bra'cać się 
będzie musiał stopień redukcii personal­

nej. 
JaIk: w~dać z p.owyższego. należy 

spcdziewać się redUJkcj, personalnej na 
stanowiskach urzędników państwowych, 
począwszy od dn. 1 kwietnia 1934 r., 
t. j. od daty, w której wchodzi w życie 
budżet na fOIk 1934/35. Obecnie minister" _I 

stwa zajęte są badaniem ' technicznych 
możliwości przeprowadzenia tej reduk­
cji. gdyż silą rzeczy narzuca się trud­
ność w rozdzi'elell1iu redukcii pomiędzy 
urzędników etatowych i nieetatowych. 

Raid samolotów niemiec ich 
Jak się odbyło lądowanie w Gdańsku - 19 aparatów 

odpadło w pierwszym etapie 
Gdańsk. 26 Sierpnia· 

Dzisiaj od samego rana przybywali 
do Gdańska uczestnicy wielkiego raidu 
awionetek naokolo Niemiec, lądując na 
lotnisku we Wrzeszczu. Celem więk­
szego zainteresowania ogółu raidem se­
nat zwolnił w dniu dzisiejs4vm mło­
dzież szkolną od nauki. 

Z okazji raidu minister lotnictwa 
Ooering wystał do redakcji "Der Dan­
ziger Vorposten" telegram, w którym 
między innemi zaznacza. że każdy sa­
molot niemiecki przybywający do nie-

mieckiego Gdańska jest pomostem mię­
dzy nim a ojczyzną a zarazem świade­
ctwem niezłomnej woli. że Gdańsk po­
zostanie niemieckim. 

Jako pierwszy przybył z Berlina do 
Gdańska oraz w drodze powrotnej z 
Królewca oficer Reichswehrv Seide­

man. Jedna z maszyn zmuszona była z 
powodu defektu zbiornika wylądować 
pod Słupskiem. Podobnemu wypadko­
wi uległ aparat znanego lotnika Hirtha 
w pobliżu Królewca. 

Na lotnisku gdaI1skiem zdarzyło się 

pięć wpadków, w których awjonetki 
doznały złamania śmigel lub podwozia. 
Wypadków z ludźmi nie było. 

Berlin. 26 sierpnia. 
(P A T) Z pOś1r6d samolotów, biorą­

cych uqzial w niemie·ckim raidzie awio­
netek. które wystartowały wczoraj do 
pierwszego etapu odpadło 19 maszyn 

Do drugiego etapu, który rozpoczy­
na się dziś rano staną 103 awjonetki. 

Drugi etap odbędzie srę na trasie' na 
'z<;lchód od Berlina do Duesterbergu, 
bądź dla maszyn słabszych do Mue'n­
chen. 

straszna kałasłrola samochodu Mussoliniego 
I\uło runelo \11 przepaść - Mussolini nie doznał żiJdnego szwanku 

Rzym. 26 si'erPnia. 
Wielkie wrażenie w całych Wło­

szech wywOłała wiadomość o wypad­
ku Mussolinie~o. 

Mussolini bawił w miejscowości Oa-

ressio, ~dzie odbywały się manewry. 
Jechał On własnym autem osobOwYm, 
którym sam kierował. Droga prowa­
dziła przez wąską szosę w górach. 

W pewnej chwili z przeciwnej stro-

Dwie wielkie katastrofy 
w czasie wojskowych manewrów litewskich 

Wilno, 26 sierPnia. tów litewskiej eskadry wojskowej bi,o- I 
Z pogranicza donos.zą, i,ż w c'Lasie rący udział w mrunewrach zmuszony' 

manewrów armii litewskiej w oIkolicach bYł przymusowO lądować koło miej­

ny nadjechał samochód ciężarowy ' na­
pełniony żołnierzamł. Mussclini chcąc 
wyminąć auto skręcił gwałtownie. Sa­
mochód jego zjechał z szosy w prże­
paść. Ody tylko przednie koła znalazły 
się nad urwiskiem. Mussolini nie tracąc 
przytomności umysłu 
WYSKOCZYŁ Z AUTA NA DROOĘ. 

Auto pOtoczyło się dalei i roztrzaska­
ło się w ' przepaści. 

wp.E 

Na jachcie przez 
Atlantyk. 

Birsztan załamał się p()lt1~oncwy mc~t s·cowości Dwcrcza:ny, lecL z powodu Wyprawa 3 oficerów maryoarld 
pod ciężkiemi działami. 3 działa wpadły sHne'go wiatru samoIo~ został strącony Odynia. 26 sierpnia. 
do Niemna wraz z kilku artylerzystami do jeziora Poikorcze znajdującego tuż Starszy oficer statku skandynaw-

Z ' I końmi. W .nurtach rzeki znalazło koło Dworczan. skiego Tugola przywiózł do Gdyni wia-
now s~adek dolara śmierć dwuch kanonierów I koń. DLia- Lotnik dzięki szczęśliwemu zbiego- domość o napotkaniu w pobliżu wysp 

Warszawa, 26 sj,erpMa la przy pomocy specjalnych dźwigów wi okoliczności ocalał. Samolot znalau- azorskich jachtu "Dal" pod polską ban-
(IB) ,:!,a-wagąca o.d <trJ;'ech dni na ryn- saperzy wYdobywaja z rz.eki. je się na dnte je'liora. derą, na którym trzech poruczników 

k,a'ch mlędzyn.arodowych zmilka kursu polskiej marynarki wojennej Witkowski 
dolara przytbrał.a. dzis~aj od r,aJOO rozmńa Z Ora:n donosZ8.. iż jeden z samolo- Swiechowski i Bohomolec podróżuje 
ry, przypominające o~res nie,daWll1ej pa --- już od 50 dni. Opuścili oni Gdynię w cza 
,nikli dolarowe,j. Kurs dol,a,ra, który jeisz- Katastrofil k ł· f k-· sie Zielonych Swiątek, postanawiając 
cze we śr,odJę bieżącego tygodnia kallw· \V OPił ni rancus IB) przepłynąć na jachc.ie przez Atlant:0c 
lował slię na rynk.ach m,i,ędzyn.a1r,o'&owyoh Podczas spotkama z okrętem zało,!;;) 
w sltos.un/ku 6.50 ~a dJola;r.a, spadł vi pdą Jeden Polak zabity pięciu ciężko rannych f jachtu zajęta była naprawą uszkodzcl1 
tek bież. tygodnia na 6. 40 zł. za dola:- ' , powstałych podczas burzy. Wszyscy 
ra, a dz;is;1aj WYOto'sił już t1"l:kJo 6.15 d. Paryż, 26 sIerpnia. zOstał rozerwany na części. l trzej podróżnicy czują się doskonale, 
Bank P'olski płacił misia; w Warszawie W kopalni w Grand Combe wyda- Znajdujący s'ię obok polak, Piotr ,Ho- 'D· l t · 
za ban~noty dolarowe zaledwie 6.10 zł. rzyła się wczoraj straszna katastrofa jan, zma'rł wkrótce, wskutek od:niesio- ' . wal o nICy 

Ta poważna obniżka kursu tłumaczy gómicza. nych ran. - Pięciu górni.kćw polaków: niemieccy zabici 
~toię wrhażeniemł, łi akie. nda giełdach. kśwbia Sz;czegóły jej przec1s1awiają się na- ~~~.ilKwsk.i, k~awe~ t~e~k{' MiJk~łajew- Wildber~. 26 sierpnia 
owy.c wywo a a W1a omość, Ja o y stępuJąco: s 1 1 owa c I, zos a l ClęZ o ranm. W mie!'scow~Cl' W'ldb k ł N ' 

d t R It d · W' . k . . J d h . ik . k . v~ l er~ O o I CF · prezy en ooseve z}>OWo u n10Powol czaSle zn,oszemCl. amlem po roz' e en z ranny c gorn ow, tórego . stadt dzisiai O godz. 8 rano ulc~li l~-
d~enia swej wielkiej akcji przemysłowej, sadzaniu skał, górnik Mitloszy, z pocho- nazwiska narazie nie ustalono, zmarł I tastroiie znanl lotnik nien'iecld Po:'" 
mtał zdecydować się na przejście do po dzenia czech, uderzył ki,lofem w ładu- również w szp4talu. który leciał z niejakim W,/ri<:f'hcn " 
lity ki wyraźnie inflacyjnej. n~k dyna,mitu, który wybuchł. Mitlosz, . Óbaj lotnicy z~inę'1i.. . ~ - l 
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Zderzenie motocyklu 
z wozem Ja~ ~owitaie anło!tra~a Kra~ów ·1~~OlaDe POIiCjan~!~b~~chnią 

Kraków, 26 sierpnia. K d 2 ł Sprawca zbrodni zdołał zbiec 
Na skrzyżowaniu ul. Smoleńsk i Re- oszta je nego kilometra wynoszą ponad 00 tys. Z. Bochnia. 26 sierpnia. 

toryka miaro miejsce zderzenie moto- Kraków. 26 sierpnia. zimy do użytku. Jazda po tym odcinku Wladze policyjne powiatu bocheń-
cyk~u z wozem. Jadący motocyklem I Z pośród nowych dróg, budowanych jest doskonalą, a zwłaszcza dla auto- skiego zaalarmowane został V ubieglej 
ZdZIsław Szulc wjechal na parokonny w ostatnich c,zasach przez Pai'J.stwowy mobili, które zupełnie lekko mogą brać I nocy straszną wiadomością o morder­
wóz wojskowy. Jeden z koni zostal fundusz Drogowy - na szczególną u- wzniesienia. Nawe,t podczas deszczu ko- Istwie. dokonanem na osobiste sto po­
skaleczony, a motocykl uległ uszkodze- wagę zasługuje odcineik drogi do Zako- la samochodowe nie ślizgaia się, gdyż stcrullkoweg-o Leopolda Góry posterun­
niu. Szulc w obawie przed karą zosta- panego, mię-clzy Krakowem a MyśleiJ1i- 'illawierzchnia asfaltowa jest od'Powied- ku Lipnica Dl'!na, pow· boche(lsklego. 
wil motocykl w garażu przy ul. Smo- cami, o dlugości 35 klm. Jest to bowiem nio prlyrządzona taJk, aby uniknąć śliz- Krytycznej nocy Góra opuścił dom, 
leńsk i zbieg!. jedyna droga górska, znajdująca się 0- gania się gum samochOdowych. w którym mieści się posterunek, aby 

becnie w budowie. a wymagająca prly- Mogilany są ostatnim etapem. du udać się do służb v oatrolowej. W mo· 
Włamanie do sklep ... tern specjalnej pieczołowitości, jako którego mogliśmy dotrzeć W obe·enem moncie. gdy wyszedł z domu, padły 3 

droga niezmiernie cieI{awa pOd wzglę .. stadi'um robót. Dalszy odcinek tej drogi· strzałv rewolwerowe z bliskiej od1cgto­
jubilerskiego w Krakowie dem technicznym. Dotychczasowy bo- aż do OłOi'oczowa (8 klm) jest teraz ści. U~odzony trzema kulami. Góra 

I(raków~ 26 sierpnia. wiem bieR; te:l drogi sprawiał automo'bi- prze'kopywany i korygowany. poczem padł trupem na m;eiscu. Spl'awc2 zdo­
Ubiegłej nocy dokonano wIa- listOm niejedną przykrą trudność zarów- Po ułożeniu podkładu <kamiennego, 0- lal zbiec. 

mania do składu jubilerskiego Mendla no z powodu ostrych wirażów, jak i sil- trzyma on nawierzchnię asfaHową, któ- Energiczne dochodzenie zostalo na-
Mindla rz l Dl .. 19 Kk' nych wzniesień. ra dotychcz.as ułożona iest zaledwie na tychmiast wdrożone przez komendanta 

. p y u. ugleJ w ra oWle: . Robo-ty te wykonywa z ramIenIa kilku kilometrach. prace bowiem wvko- powiatowego w Bochni. nadkomisarza 
Zlodzl~j~ s~~ądr{)wali sklep. l zrabowah Dyrekcji 'Robót PUblicznych w Krako- nywane sa bardxo sumiennie I droblaz· policji pafIstwowei Klamuta, który przy 
zegarki l blzuterję wartOŚCI ponad 200a wie przedsiębi.orstwo budowy dróg', no- ~owo. Koshta zaś budowy Jednmto kilo- I byl na mif:isce zbrodni. 
złotych. S'z,ące nazwę ,.Nowodr6g". Kierowni· metra taldeJ drogi wynOSza ponad 200 I Bliższe szczegóły, 'ze względu na 

WYJAśNlENm. kiem robót związa11ych z przebudową tysięcy złotych. toczące się śledztwo. trzymane sa w 
W zwią!Z!ktu a; tllotaJbką. z,amies1!cz'OJIlJą w alJa- drogi i asfaHowaniem nawierzchni jest . Spodziewać się zatem nale?;y. oOle.\ taJemnicJ . 

&7~m piŚiInie p. t. "NDesłych'8JIlJa zemsta wła,ści· p. inź. Alfred Missbach. który udzielif rając się na tern. co dotychczas zrobi 0- T l ! mo d stwo 
cle,ba domu" (w din. 25 b. m.l dOiWiruduje:my się nam inform<liCvi o dotychczasowym sta- no,. fe bodzie tl) rzecz. ywiście reprezcn"l a em. n~cze r er 
z iP'OIE1tenlitllku tpol.Dcji p.anstw. w PTl\Idn·j!Qu CZI~t. i ty l t ł od' k s. l d ó -e d O;" , e c I m m 'WlOln)'lm. Źle p.0I1ilaj'a przy 'Udz~a!e la.dlJOlWe!!~ mu- ,n e . c 1 prac. acv.I1V . cIl1e na~zyc l r 2. Z(1tP w- PO S VI ~ e 
!lail'z,a Zlba;d,ruła OjpWa/Ily w iIlJoIt-aicc pmew6d ko. . Przebudowę drogi Kraików-M vśle· lliaj~Cy ma>ksimum WVltodv w podróZo~ O 'wie im 26 si to-t1Iia, 
mi.l1!oiWy w d0'l11'l1 P. Siepr2l\V'Skie~o, wł'8Jśdciela nice f\OZpoczęto w dn. 20 li\K:a 1932 r .. I wanIU samochodem. Bo trzeba zazna- li ,C, . e: . 
cLOlmu pnzy uHcy MLckleQ,:,ba. Nr. 1 w Prą;d,n.ilku OOCZYt1ając od Borku Pałęcłde~O za czyć. że \V nierwszvm I'żę.dzie ta drotra . 'WczoraJ popołudniu znaleZIono w 
Białyttn i sMeI1d1ziła. Źle w korniJn.1le były sadz.e, Pod~órzem i ten' odcinek wraz ze znana. nrzeznaCzoną jest dtla ruchu automobi- krzak,ach 'fi! okollcy Starych Staw6w ko 
kt~r::t~~iSi~=~kta:iJa.i~~~~:,~ :~::k~~ góra Borkow~ka ocldMlO iut uhiegle.i lowcl!o. lo Os~I,c1m.ia zmasakrowane zwłoki 
mm, alby \lJSlu.nląĆ ntilewY'~()jdlneg.o 101kiBlto~a, p. Oą- ..... eeee' . 'Mi' ,_, flMIIII!I!'S*'Msf&UiIWWi!.\iliiiiiiliWJ\iIil!IWSi!Jbi 1 S-letnieJ dZJ~wc1.)'ny Okręt6wny, c6rki 

brOlwlSoki1ego. Dwa ostatnIe dni nieodwołalnie ~~ ~W· ~ ~~ ~~lf[ ~~~., w jeuku I miejscowego kolejarza. . J.aJk :!lJaJs 'Poinio~mClfW1aJtl,O, pTzedw p. Dąbl'ow< fi .. r.zeskim Na miejsce zbrodni przybył" poUcia, 
SIMemu włoatśovciel te'!!o d,omu ma. WlIlIleŚĆ likall"gę W klnte II;APOLLO" i . dla kaidego'kt6ra wdrożyła enerAiczne doc:bodzenie • 
.sątcLOlWą ZIa. '\lwła'C2:l3.~i'll jego czd pwez rOlZlSiewa.- . I!ó 
nie po,gŁose\k, nie o&p.c>"Mi\alda,iąc}'lCh Z/IIipełnoLe Wielkie arcydzieło komed,jowc p. t. ,. I' zrozumiałym Zachodzi pr:zypunczehl.e j te Okrę .. 
pra."W'd:z.ite. . ., • iM., · LSU łbU ._nA .• t6wna padła ofiarą mordu. seksualnego. 

~·_~J(l1n.kurs '. modeli latających L. O. P. P. 
KRAKOW 

10,05. TralDSlmisja % POlt1ta~nia ł z War~tawy. 
rozpoczął się wczoraj w Krakowie 

11.57. Syg.nał e'zas·u. 12.15. Porl\lllek mu~ycz.ny. Kraków, 26 sierpnia. 
14.00. PO.!!.8Jdank>a dla l'oWnJików. 14.15 Trall&dJi- Wczorai pO południu na Wielkich 
/lIja z WaJfSz8/WY. 14.2Q. Płyty gra.moto.n""we. - B 
14.45. TraJIlJsrnilSja z Wars.z.ruwy. 15.05. Płyty !/Jfa- łoniach w Krakowie rozpoczął się 
mof.oJIlJO,we. 152,5. Kr.alko'Wskilc wirudomo<ści bie- czwarty, ogólnokrajowy konkui'S mo­
żll,ce. 15.30-18.00. Trlll!l6mLSlje z Wa<MZru~vy i deli latających LOPP. Konkurs ten jest 
Krutowic. 18,00. Płyty gramo~oll.owe. 18.20. "Gl. . lk d d J t J t . 
wędy p{)ldhalaństldte". 18.3'5. PI'o,grMl\ na dzleń WIC 'ą pl'opagan ą mo e ars wa o nl-

struktorów, a o gQdz. 8 wieczorem na­
stąpi w kasYl1ie garJ1iZO~lOwent przy uj, 
Zyhllkiewicza rozdalll~ nagt·ód. . 

W razie niepogod:i, zaimlkzenie 
konkursu odbędzie się w poniedziałek 
po pOłudniu. 

o RZEż NIE. 
Zdarza.ją się obecnie bar<lzo często wypad· 
ki o.ttustwll, że %amiast znanych pi.w poda­
l .. Wam bezws,rtóściJóWtl piwo po tel samej 
lI"nie. Zwrl\cal~Q baczną uwagę nIe daj<=ie 

&' Q6Zllkiwać. 

NOCNY DvtUR APTEI\. 
.. Apteka pod Złotym Sloniem" - uL Grodz­

ka 22. "Apteka pod Jagiełłą" - Plac Matejki 3, 
,.Apteka Nowowie)sl!ta" (przy Parku Krakow_ 
8kim) - ul. Wybickiego 1. "Apte,h pod Tne­
ma Gwiazdami" - ul. Rakowicka 12, Apteka 
Storn bacha - ul. Diella 36 

JIlJastępny. 18.4.0. R'olvnHllto.ki. komunik.aty. 19.00 czego wśród kształcącej się mtodzieiy. 

-23,00, r':::UAR TEA TRóW. :;xJt~~!~i~r wb~!;~~1rif~~i~:t;~~l:~ Ban dyta za mordował syn a ski e p i karza. 
TEATR M. IM. SŁOWACKIEGO - o god'z. 50 osób. Silne zespoły przystaty Jn!a- S d l' K k k ł 6 I t . 

lO-ei "Traviata" ą ape aCYJny W ra owies aza go na a wlęzieni~ TEATR "BAGATELA" ~ o godz. 4-ej i G-ej sta: Warszawa, Wilno, Poznań. t6dt, 
"Śpiewa,k ulicy" Odalisk, Lublin i Kielce. Z zawodników Kraków. 26 sierpnia, sklepu spożywczego Landel'ea w No-

REPERTUAR KIN. krakowskich należy wymieniĆ amato· Na terenie tJowiatu nowosądeckiego wym Sączu i skradł towary i gotówkę 
ADRIA: - "Atlantyda", 6 Pl k S lOk Z t > b t d Ik) d 'l ł APOLLO _ "Prawo do grzechu", r W ąt a, u arza. awra"a i ,1pa- g osny y prze ki u aty ban y ta wartośct 1~OO z. 

DAOTLMANżoTILCN:IERZ'A·~. i_ppy,','w' .:A.-lCJ.SU~ .... _A... lę. Z' l' . kld '.( Jlan Wallgora. IZostał kon w roku 19~7 W kradzieży tej usiłowali mu pl'le-
.... UJ u l<Mj ... "".. a \Onczeme on mrsu nastąpi ZIS. s cazany na S at cięż iego więzicl11a. k d 'ć L d A L PROMIEŃ: - "Natl,chnie1lJite łl i Igranie % mlło- . ; SZ O ZI syn an el'era rort i e,11 

ścią". O godz. 7 rano odbędzie się konkurs Po wypuszczeniu na wolnosć. w dniu Tobiasz. Bandyta zagroził im iednak 
SŁON'CE: - ,,Amen Lupi11" ~ "FUlI> i F1a.p", dla amatorów, o ~odz. 2 po pol. dla in- 27 lutego ub. roku włamał się on do nożem l zbiegł. Aron Landel'er dogom! 
SZTUKA: - "Tra.nsatlanti-c··, (ił opryszka. Wówczas ten doby! !1oża i 
t~i~CJiA:"Sob~j.~~~ni:~~=rC;y!o~~·':" I!loiar OJ · Eo6rlJ€e fi) :JlralioJl)i~ ugodził go w szyję. Wskutek otrzyma-

.. ~ ueJ rabY Landerer wkrótce zmarł. Wa-
PORADNI~ śWI:W0MEGO MA.CIERZY~~TWA AkcJ'a ratunkowa była bardzo utrudniona ligórę aresztowano. P'Oll1atdma śWl,a.do(me:~o mtBdel'lz.yÓ8tWla l ecik-
S:'OIJ.o®ilc~na dLa ~o,b.Let uaz.l,e1J.a p>o!13Jd l~aMk~ch Kraków, 26 sierpnia. do!ścle do suteryn Qd strony klatki Sąd skazał go na 4 l~ta wi~zieI1ia. 
n'leoz.da:mo,z'll6ryt~ JiSlo lb8~ w~ w

6
"tOlr'.k! i ~z~rtkl ~ WCZOl'aj po południu wezwano strat schodowej bttło nlemoillwe ~trażacy Od wyroku tego Skazany zgłosJl ape-

~>o l.lI!1y -c~ UJO -~J WIlIecZ r; w p1l\!ulU - O<l .r ' . l j d l' d ż ł 
lO-ej do U-ej w poło ,o·gniowa. na ul. Sienną nr. 2, gdZie w do- mimo masek gazowych i aparatów tle- ac ę, a są Sile a.cypw po wy szy mu 

mu Rosegó powstał potar. nowych nie bIoglł tamtędy wejśĆ. karę do 6 lat wlę~lel1ja. Wobec tego 
W domu tym w suterynie znajduje Dopiero przez wybici.e dZiury w ok- skazany odwotał S.lę do, Sądu N~)wyi-

się fabryka plynu i proszku do czyszcze nie od strony chodnika weszli do wnę. szego yv WarszawIe. ktory poleCI! roz-
Kupony do kin nla metali, należąca do Klejna. Z nie- trza. Po blisko półtoragodZinnej akcji patrzec sprawę przez sąd apelacyjny 

_______________ ustalonej przyczyny wybuchł potar na ratunkowej, potat stłumiono. w innym kompleCie, Wczoraj Spra\yCl 

Kupony należy przedłożyć d9 wy­
miany na bilet w Administracji "Expres­
su Ilustrowanego" w Krakowie przy ul. 
Pijarskiej L. 4. codziennie od 8-1 I 4-7 
w niedziele I święta od 8-11 przedpof. 

KUPON - •• UCIECHA", 
upoważniający każdego do otrzymania biletu na 
fotele lub na 1. miejsca do kinoteatru "Uciecha" 
za minimalną oplata podatku od widowisk, 
WAŻNY TYLKO W DNIU 27 SIERPNIA 1933 R. 

• IW··· p* 

KUPON - "SLO~CE". 
upoważniający każdego do otrzymania 'biletu na 
fot~le lub na I. miejsca do k!noteatru .,Słońee·' 
za minimalllą oplata podatku od widoWiśk, 
WA.ŻNY TYLKO W DNIU 27 SIeRPNiA 193a R. 

półkach z gotowemi wyrobami fabrvkl. Straty wY'tlosza orzeszło 1500 zł. ta była rozpatrzona w Krakowie, a Sąd 
Ogień tak szybko rozszerzał się, że . apelacyJny zatwierdził wyrok st(H?,,)ą­

JloduiV(io OJ fJjen'ji (,,'n~, 
Sąd apelacyjny podwyższył wy~iar kary b. kasjerowi 

I(raków. 26 siel'pnla. wiem przez 30 lat był poprzednio kle· 
W ub. roku głośna byt a w Krakowie rownikiem poci~gów. 

sprawa 58-letniego Teodora Herlingera, Sąd skazał go na 18 miesięcy wię­
któremu akt oskarżenia zarzucaj, że w I zlenia za defraudację 12,000 zł., albo­
czasie od 1928 do 1931 roku sprzetlle~ wiem resztę pieniędzy spłaciła rodzlna. 
wierzyl 37,000 zł., powierzone mu, jako Od wYrOku tego wniósT Herlingcr 
asesorowi okręgowej dyrekcH kolei pań ndwol ~ .. ~. Wczorał sąd aoelacyjny 
twowych w Krakowie. podwy7.s~d mu tę karę do 3 lat wię-

Herllnger był kasjerem aiencii celnej zienia. (Jbrońca adw. Wożniakowski 
na dworcu towarowym, chociaż na sta- "3.powiedtiał ka.sację. 
110wisko to nie mial kwalifikacji, albo-

ey WallgÓre "a 6 lat więzienia. Os'~'lr­
iaJ prok. Stąpo!'. Btonit adw. Rlcsncr. 

UROCZYSTA AKADE.MJA Vil TEATt.;:;E 
MIEJSKIM IM. J. SLOWACIUEGO. 

Ku tlctlC%'Mi'U 4O()'n~j l'Q:culcy urod .. :.n kró­
la Stef.Mta BaltOfe~o. w Zlwie;zku z po,bytem Pi!­
fili. PrezydeM!. R. P. pl'\Ot Mośc:'ckle~o o.raz t ~IJ­
śJ;ml\ w nlllsz.em mh!śeie reprezentantów nz)(]u 
i Na.lI'oa.u węglarskiego, odbędzi>c się dn~a ~1 ~~() 
siel]IDia b. r. Ut'O<Czysta alkademja Iv Tealrz2 j,;. 
J. Sł>o<w.a.cki.e~o, 'Z(\lkotlcz.o·ni\ o.J'lcrą SL ,M,Q,n··u",7.Iki 
"StrM.z.ny Dw6l''' . 

Mie'j~ca ella wła,~ i urzę·dów, Zlwiąz,ków i 
~,tow3Irz)'$zeli lita tę uro'c:zystą a.kadeln;~ śą r~-
1:erWOlw,'e ·cło p()n~edzialku dnia 2'8 b m. w 00-

ł-uc1n.Le. 
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:~dM:~:!:~~:r~~eZ~fa Piłsudskiego III Targi Północne i Wystawa Lniarska w Wilnie 

!!8. VIII. 1 833 10.~X. 

PAWILON GŁÓWNY: 14 sal. Wielka l<ewJa Przemysłu. Handlu. Rzemiosła i Rolnictwa.-PAWllON LNIARSKI: 5 działów z Wystawą .. Wszystko ze lnu" na czeli! PAWILON [~Y­
BACKI - 10 dział6w i targ ryony przy sadzawkach. -PAWILON DROBIU I ZWIERZĄT FUTERKOWYCH. - WYSTAWA HODOWLANA Z TARGIEM NA KONIE REMON'IOWt: DLA 
WOJSKA. - KlIkadzlesląt pawhlon6w i kiosków na terenach otwartych. - W okresie Targów kilkanaście zJazdów organizacyJ społecznych l gOSPOdarczych. - POCIĄGI POPULARNf 

ZE WSZYSTKICH WIĘKSZYCH OSRODKÓW POLSKI. - Adrs Wilno, Ogród Bernardyński. 
BIURO PROP.-PRASOWE: t~. 11.38. PrzyJęole od 9 do 11. OYRECJA: tel 11-06. Przyjf}cie od 11-13 i od 17-18. 
~!2IG "'MI~ = 'N,......., .. M ... __ ... W_ ......... N' .......... ____ ..... 'UAkw .... __ :uw RRFC_ J lItnlllrbł,..\':W'lf'W&lŁłt/łl~· , • .-.-

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• m •••••••••••••••• ~ ••••••••• B~ ••••••••••••••••••••••••• ~ •••••• B.m.BD.m •• a 

!!II • St Z" d l DORADO" ap oJa grozI anom Je noczonymlj.::ni.ezawodnie n~jl.pszym środkiem 
• . ,. •• , usuwaJącym l odwamaJącym potmenlO 

zerwanIem umowy waszyngtonskleJ.-PrzeCIW rąk, nóg i pach. 

dalszym zbrojeniom na Pacyfiku. 1I11111!11I1!IIIIIIIIII!I!IIIIIIIIII!IIIWiiiIlIlIlIllHIIIIIIIIIIIIIIIITIm, 
. Londyn. 26 sierpnia. ponla wysłała do Stanów ZJednoczo- alarmy prasy amerykailskiej są nleuza-

Naprę~enłe stosunków na Oce3lt1ie Dych memoriał, ujęty w formę wręcz sadnione. Okr'~ty wojenne za kawę 
Spokojnym przybiera coraz większe ultimatum. Wysłanie memorjału spowodowane 
rozmiary. W memorjale tym Japonia przestrze zostało, jak twierdzi dziennik faktem, iż 

"Daily Express" w wielce sensacyj- ga Waszyngton, że na wypadek prze- Japonja nie byla zadowolona z do tych­

Londyn. 26 sierpnia. 
Z Tokio donoszą, że rząd brazylijski 

zamówil w Japonii 30 statków wojen­
I~ych. Okręty mają być wybudowane 
w ciągu 10 lat. Rząd brazylijski prag­
nie uskutecz,nić zapłatę za statki wojen­
ne częściowo gotówką. cz~ściowo kawą. 
Wartość kawy, która ma bY'ć dostar­
czona Japonji w tym celu. wyniesie 200 
milj. jen. 

nej formie przynosi wiadomośĆ, iż Ja- prowadzenia przez Amerykę "prosperl- czasowych grzecznych odpowiedzi Ame 

Prof. Jorga udekoro­
wany Krzyżem Ka­

niowskim. 
lWarszawa. 26 slemoia. 

Dzisiaj o godzinie 19 w mieszkaniu 
reprezentacyjnem ministra rolnictwa I 
reform rolnych odbyło się uroczyste u­
dekorowanie odznaką Krzyża Kaniow­
skiego b. premjera Rumunji prof. Jorgi. 

Poseł hiszpański 
w Belwederze. 

Warszawa, 26 slemnla. 
Dzisiaj nowomianowany poseł hisz­

panski złożył wizytę w Belwederze 
wpisując się do księgi audjencJonalnej. 

rtowy parlament 
fiński. 

ty - programu" w zakresie budowy no- ryki w sprawie rozbudowy jej floty wo­
wych okrętów wojennych oraz przedłu- jennej. 

:=~ S~~~I~o~Z~~l:!rz~~/::~rJ:I:~:: ,Ph,,""i'''ł~~4T1ii:::N 
mi zarządzeniami. 

Japonja miała się, według dziennika, 
posunąĆ nawet tak daleko, że w memor­ W'~~~Hl lRWAtl a ~uJtem 
iale swym wskazała termin, do którego ta,ni rudk s'tkol,ny. oralZ do tego stosowne poń­
oczekuje od St. Zjednoczonych odpo- czochy z początkIem roku sZ!kIYlnego są niemałą Tałem'niczy pożnr 
włedzI na swe zarzuty. troską Rodziców' i Opie<kunów. Naln0'W5,ze mo- " 

Japończycy zwracają J<ooseveltowi dele bucików s'Z)ko'lnych W niemlecklem ministerstwie 
uwagę, Iż nie powinien się interesować a_I ~~ spraw zagranicznych 
sprawami terytorjów mandatowych Ja- il7JC&~ 
ponj!, bowiem sprawa ta obchodzi tyl- Berlin, 26 sierpnia. 
ko Japonię i Ligę Narodów. W gmachu urzędu spraw zagranic z-

MemorJ'ał podnosi, że Japonja czyni troskę tę W wpetności usuwają. nych Rzeszy wybuchł wczorJ' pożar, 
~~"""~"~WIIj\II,..llI'.I""JJ.I,L/.''IWI\j przyczem spłonęło urządzenie wnętrza 

~~=d;y=m=·e=t=o~,.=c=o=i=A=m=~~y=k=a=,=w=o=b=e=c=c=z=eg=o=-===============_je~~zb~i~lliz~a~iksiąt 
karni. Dwuch urzędn~ków doznało sIl' 
nego zatmda ClYlmem. §ene~(J. IIJolnlJ 8DJioloOJej 

.., ś'..,iett~ ur:łt~dolJlądi. doliu,"cntó,., 6rO'v,sfti.:fJ. 
. ~ . ~ , ~ ~ 

Londyn, 26 sierpnia. które brytyjski minister spraw zagra-
Dzisiaj opublikowany został dalszy nicznych sir Edward Orey dał w roku 

Straż ognilQWa pOiar Ulgasiła pO go< 
dz/ilnnej akcji ratuIlJkowej . 

ciąg urzędowych dokumentów brytyj- 1912 rosyjskiemu ministrowi spraw za- Maturyczne I dokształcaJące kursy 
sklch O genezie wolny światowej, jako granicznych, a mianowicie. że o ile "W I E D Z A" 
częśĆ. pierwsza tomu 9-go, omawiające- Niemcy chCiałyby zgnieść :Francję, to Kraków. uJ. Studencka 14, l .,. 
go wypadki bałkańskie w latach 19z9- wówczas Wielka Brytania zrobi wszyst przygotowuje na ustnych leikcJach zbiorowych. 
1912 i wojnę turecko - włoską w la- ko, aby uchronić :Francję przed klęską. ~raz w droo'Ze koreSlpoOl1Jde'l1Jcjl. zapomocą świeżu 
tach 1911 - 1912. Gdy Sazonow zapytał Oreya w ja- opracowanY'Ch skryptów. wskll!zówek. p.rogr~; 

m.Ów i tematów. przyjmuJa wpisy na nowy rok 
Na uwagę zasługuje zapewnienie, kiej mierze flota brytyjska przyszłaby szkolny 1933/34 na: 1) Kurs maturyczny gimn. 

................................. z pomocą Rosji, gdyby ta dzięki sQju- wszystkich tY'llów. la) Kurs maturyczny pól-

P t L. h b h . SZOWI' Z FrancJ'ą została wC1'ągn1'ęta w roczny. 2) Kurs średrni' s-ta l 6-ta klasa gimn. rzy as mi", c oro ac serca, cter- 3) Kurs niższy w za:kresie 4-ch kl. gimn. ol) 
pieniach piersiowycn i płucnych, zot- wojnę z Niemcami. Orey odpOWiedział, Kurs 7-iu klas s7)koły !>Owszechnei. 
zach, rachityzmie, powiększeniu gruczo- że 'w razie gdyby Anglja przystąpiła do UWAGA! U~niOWie ~trs6w koresponde~­
lu tarczykowego i wolach. naturalna wojny flota brytyjska dążyłaby do cy!nych otrzymUją co mieSIąc. oprócz ~alkowl-

. '. . ' . tego materjału naukowego. tematy z 6-CIU głów-
woda gorzka Franciszka - Józefa stano- walkI z NIemcamI na pełnem morzu l nych przedmiotów do opracowania. Nnadto obo-
wi istotny środek, regulujący fukcje gdyby się to udalo. zablokowałaby mo- włąZ;kowe kol{)kwja (egzamj,n,y) badaią 3 razy 
przewodu pokarmowego. Zal. przez lek rze w Ciągu roku szkolnego postępy uczniów. Na 

• lrursa,ch .. WIEDZA" \VY1kładaia, naiwybitnielszc 

Przed likwidacją st'rejku 
pracowników kanałów we Francji 

siły fa-chowe krakowsk\ich państwowych szkól 
średntch, WAtNE d'la wysłutonych pp. Pod­
oficerów. starających sie o posady w Państwo­
weJ Sldble CywlIneJ. 

~~~~~~~~~~ Paryż, 26 sie-~. cych. - Del~aąa ~wiacLczyła minls:t.ro 
. (pat) - Konflikt między praOOwnika-' wi, że strejkują.cy gotowi są przyjąć cH­

mi kanał6w północnej Francji, a praco- cyz1ę, kt6raby konflikt zakończyła. Ważni dla rodzIców II 
ctaWiCa.mi. doibiega końca. W dniu d.zisi~jSlzym, komi,t,et skejko-

Helsmgfors, 26 sierpnia. W dnruu wcz.ór.ajsrym m.ind.ster robót I wy poweźmie ostaJteczn~ w tej ~awie 
NowoobrarlY parlament fiński zble- pubJrucz.nyoh priZy1jął delegaąę lłRJi1wią- decyZ!je. 

Poniewd %la rOIk t. I. w rOIku szkc>lnym 1934/5 
nie będz.le jut otwa.rla 4-ta kla& gimnazjalna, 
zaleca się rodzi,com. ateby za.raz wpiJsywali ElWe 

dzieci, kt6re ukOflczY!l 6-!y oddzi.al mlcoly' p_o­
w.eeohnej DO t-el KASY GIMN. Z ŁACINĄ 
WEI>ł.UG NOWEGO USTROJU (dawna trzecIa 
kWa gimn.) Wt>isy do tej klaay i wyższych 
(do 6-ej wlącmUe) przyjmuje I Prywrutne Gimna­
zjum Ko.e<ł,uk::,cY!lte idu. Kołłątaja Kraków, Czap 
skich 5. (ChW'I[OIWO z powodu' remontu Stu­
dencka 14 I p, telef. 148-08). Oplaiy b. nls,kie. 

rze się na sesję zwyczajną w dniu 1 • • •• 

~f~f.śnia celem wyboru prezydjum i ko- napręzona SytuaCji \V Irlandii. 
19 września sejm odroczy się na dwa 

tygodnie, poczem zbierze się w pierw- Londyn, 26 slel'lPl1ta. I organizacja gwardii narodowej z tą 
szych dniach patdziernika na normalną Wczoraj w nocy policja irlandzka różnicą, że członkowie Jej nie noszą 
sesję budżetową. na polecenie ministra sprawiedliwoŚci mundurów. . 

W kolach politycznych spodziewają nie zezwollta na odbYCie zebrania sto-, Na ulicach tłumy entuzjastycznie wł­
się, że w czasie sesji budżetowej nas tą- warzyszenla gwardii narodowej w mlej tały przybyłego samochodem genera­
pi zmiana rządu. scowośc! Water Fort. Jest to bratnia ta O'Duffy'ego, mającego przemawieć 

Il:I IIIllllllllllliilllillllllllli ll lllllllllllllnlUIIIIIIIIITIlII1IIIIIIIIIIIIIIIllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllf!ll1111111111111111111111111\111111111111111111111111111\ nda ttem I~ebjlrandiu. Jtedł nakże, kgdy kdobmen
l
-. an po 1e o czy a mu za az o yc a 

lew uciekł z cyrku w Mławie ~~~;i~l~i!~~~ag~Ul!y~~hf::~ł~ilfcj~ 
obywatelską ludu nie Jest bynajmniej 
zamiarem gwardji narodowej ! zazna­
czyI, że zebranie zostaje odroczone. 

:JJ.'jceftfIJvftło 0614111''' Da uli.:o.:1i miasta 
Mława, 26 s1erpnia. Ictórej wzięła UldJz.1al pOlkja i Mndarme-

W cyrku "Hipodrom" w MłaWlie, po rja wojskowa. 
11 kończeniu przedstawienia około g'Odz. Lew wybiegI z pariku 1 wpadł do o­
l l-ej w nocy wPędzano lwy do kilatkl. gólnej UlblkacH, zn~jdującej sl'ę na po-
/>lagle dwa lw.v wyskoczyły z klatki. dwórzu starostwa. 

.Tęc1nego ujęto natychmiast. zaś dm-I Pogromcy udało się ulaĆ lwa i odsta 
gi wybiegł na ulicę r schronU się w par- wić !rO zpowrotem do zwierzyńca cyr-
ku miejsklim. Rozpoczęła sIę obława, w ku. . 

Tłum nie ruszył się z miejsca, zale­
gając cały skwer. Doszło do zaburzeń, 
przyczem musiała interweniować poli­
cja. Minister sprawiedliwości wydal na­
kaz do komendanta policji, aby nie are­
sztoY-'a4 ,& O'Duffy. 

••••••••••••••••••••••• m.a=~~~~ 

W ZAKOPANEM 
nl,edaleko pworca Kolejowego. w zaciszne i 
ulicy. poleca pokOje słoneczne z utrumunicln 

lub bez po przystępnych cenach. .............................. , 
IIIAJOUSTOWNIEJ DOBIERA KRA W AT 

do każdego ubrania 

.,REKORD CRAVATES" 
Kraków, fLORJA~SKA 35. 

Przepisowe krawaty dla PP. ~tndentów 
"II II" II! II!!!!!!!!! II!! II!,,! !_~ 
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WYścigi konne z totalizatorem 
w Ko.owl.:o.:" 00 .orze w Drgoowie 

urządzone prze7. Towarzystwo \\'yścigów Konn.veh Ziem Za- d 
chodnich T. 7.. odbędą się dziś i w dniach 3, 6, 10, 14, ! 
17, 20 i 24 września 1933 r. I 

Początek gonitw D gad/';. 15-tej. 
Wyścigi odbywają się bez względu na pogodę. 

l I ~upno :przedaż I ~!Ialnia ~o~al~owa wnie[l~a mou~a !Iamem linii 
WIEL;:' WYSPRZE:Ai POSEZ::WAW lidyn-Ia --I\meryka 
fIRMIE "MAGAZYN POLSKI", KRAKÓW, 
DŁUGA 50. . Koszule męskie okazyjnie 1.75, 
sportowe z kra watką 1.95, popelinowe 2.90, po­
pelina francuska 4.50, jedwabne 6.50, kalesony 
1.20, czapki 90 gr., skarpetki 25 gr., krawaty 
15 gr. Dla Pań pończochy trwałe, 60 gr., poń­
czochy jedwabne 80 gr., jedwabne "Bemberg" 
1.85, skarpetki białe tenisowe 25 gr., obuwie 
damskie oblewane 1.45, rękawiczki kremowe z 
manszetem 95 gr. Dział okazyjny: ręczniki 25 
gr., chusteczki 10 gr., koszulki sportowe 50 gr., 
koszule damskie strojne 1.10. Kołnierze 40 gr., 
pantofelki dziecinne 65 gr. Korzystajcie z wiel­
kiej okazji taniego kupna i spieszcie z zakupem 
do firmy "MAGAZYN POLSKI", Kraków, DŁU-

8.1\.' ____ __ 
Już tylko kilka dni można zamawiać bilety na ostatnią! Odparzenia słoneczne usuwa 

dodatkową wycieczkę T. S. S. "Kościuszko" do . Sztokholmu PUDER BEBE SZOFMANA 
w czasie od 3 do 6 września 1933 r. Cena od Zł. 100.- do iWM A 

225.~ Zapisy przyjmują: Biuro linji Gdynia-Ameryka S. A., 
Gdynia, ul. Waszyngtona, gmach Zeglugi Polskiej, oraz biura 
podróiy "Orbis", Wagon-Lits Cool{ i Agencja Turystyczna ;!i:1~lIi!1l1 •••••••••••••••• IiI ••••• II •• 

W. Bułkis, Gdynia, ul. Słarowiejsl<a. 
GA 5L Dla odsprzedawców rabat 13~ 1'~E~.~~~·~~E~~~~~~'~~~~Rg~.~~~~B~~'.~~~~~~-~,~~~~e~~~~~~-~~~~~~~~~ 

SPRZEDAM motocykl marki "Triumph" 500 m3 
z góry sterowany, nowy, bak poniklowalJy, na 
chodzie w ba.rd·zo dobrym stanie. Warunki do­
goone. Zgtoszenia, "Express Ilustrowany", Kra­
ków, Pijarska 4 pod "Motocykl". 27 

Najwięłisza sensac.ja obecnej doby!!! 
z powodu jubileuoSzu ti. 10-cio lecia Istnienia firmy naezej, która zaws.ze ci.eszyła się wielkicm 

uznaniem z~ względu na. sumienne i s>tara~ne wykonanie wezelkich zlec;;ń, pO'stallowił~ przyjść z 
po,mocą kazdemu i wysyra pełne, warlośclOwe kO'mplety towaru po cenach dotąd mebywałych. 

Cały komplet towarów tylko za 16 zł. 20 gr. KRAKÓW JEST DUMNY ZE SWEGO PAWI­
LONU POŃCZOCH, bo ceny jego są bajecwie (który dolychcz.a.s kosztował zł. 36), a mianowic ie: 3 mtr. wełnianego, letniego ko.rtu pełnej pod_ 
niskie, a wybór olbrzymi. Pończochy jedwabne wójnej .szerokości 140 cm. na eleganckie ubranie męskie, lub paHo damskie (desooie b~e.l­
po 1,20 ... Bemberg" z prawdziwym szwem 1,90, sl,iJch kamgarnów), 1 kostjum k. letni, d,am,~ki, ładnie przybrany we wszy&tkich kO'lo.rach (podać 
w pierwszorzędnym gatunku 2.20 i 2.50. Poń- rozmiar), 1 koslUia męska, letnia z dobrego matujału, wykończona iedwabi.stym gO'r.sem, 1 para 
czochy bardzo trwate 70 gr., fildecosse 75 gr., kalesonów dużych z dobrego malerjału, 1 koszula dam.ska, duża, 1 para relorm damskich,.3 chus­
t prawdziwym szwem 1.40. 1.65, Skarpetki m-:- tcczki mę&kie lub 3 chuste~zki damskie, l para skarpetek mO'cnych i 1 para pończ,o'ch Jedwab­
skie "Sosnowiczanka" 40 gr .. deseń 60 gr., fil- nych (kolor według wyboru). To wszystko razem wysyłamy praw;e darmo, bo tylko za 16 zł. 
decosse 75 gr .• tenisówki białe 30 gr.. koszulki tO gr. za pQbrarniem poc~lo,wem, po Qtrzymaru.u listowego zamówien.ia. _ Płaci się przy odbiorze 
polio 1.65. rękawiczki damskie imitacja irchy towaru na poczcie. _ Dez ws,zelkie~o ryzykal \Y/ razie, gdyby towar ni.e pO'dobał się, przyjmu-
75 gr., 85, 95. Reformy damskie w olbrzymim jemy takowy z powrotem, " pieniądze natychmiast zwracamy. Zamówienia adresować: 
wy~orze od 70 gr., jedwabne 95 gr., kostiumy , POLSMĄ POMOC" Łódz', skrze poczt. 549 kąpielowe 1.- zl. Koszule męskie sportowe już n 
od 2.90, kalesony męskie już od 1.70, kołnierze UWAGA! Do każdej paczki dołączamy zupełnie bezpłatnie jubile\16tZO<WY wartościowy p-oda-
męskie 40 gr, BADŹ OSZCZEDNY I KUPUJ W runek. 
PAWILON~ POŃCZoca ~RAKÓW, ~AC ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ W. W. ŚWIUYCH 10. UW AtAJ na adres: I ~~""H_WP@łW!lJfi "IM AT.3'II!Ii!IIIM 
NOWY BIAŁY DOM . 

10: . I KAŻDY BEZPtA TNIE OTRZYMA str. brown. Dz. ll. P. 
MEBLE! 

T ANI MIESIAC MEBLI 
~orzystajcie z nadzwyczajnej okazji: i 

SYPialka dębowa 4 krzesła .~ratis zl. 595,-
Syp!alka mahoniowa 10 części " 750,.-! 
Srp~alka mahoniowa luksus 10 części .. 900,-1 
Syp!alka złota brzoza 10 części .. 1100.-
SYPialka orzech. kaukak. 10 części ,,1100,-
Kuchnie eleganckie od - - - - .. 125.-

MEBLE' Nr. 2341 i 511 naboi, strzehiący z naboi, bez zezwolenia, 
oraz wiecz::e pióro, kto zamówi u nas listownie zegarek 
ze złota fr Jncuskiego sysl .. Ankier" nklem nie różniącego 
się od pra,\'dziwego 14 kar. za zł. 6.95 (zam. 30) z 25-letn. 
gwar. wyrzgulowany do minulv z wiecznem szkłem. 2 s'zt. 
12.50. lep. gat. fant 7.95, 10, 15. Ze świecącYllTl cyfcrbl. i 

wska'zów.kami zł. 8.68, 12, 15. Kryty z trzema kopertami 11.95, 15, 17 i 19.25 - Na rękę męski 
lub damski 9.95, 13. 15, 17, 20 i 25. - Dewizki l, 2, 3, 5, - Bez ry.zyka. Wrazie niespodobania 
zwraca,my pieniądze. Wysyłamy za zaliczeniem pocztowcm. - A<1resować: fabr. Zeg., E, Ja-

kuhlńskl, Warszawa, ul. Leszno 60 - 4. 

• 

•• ....................... c~~ ... 
DARMO 50 NABOI, KTO ZAMÓWI BROW-

NING MAGAZYNOWY 6-CIO MIM. 
wyrzucający sam gilzy 
po każdym wystrzale do 
celu metalowemi kulkami 
lub śrutem do ptactwa, 
patent Nr. 2295. Zapew­
nia bezpieczeństwo oso­

!Jbte, cena wraz z eleganckim futerałem zl. 6.95 
(zam. 52.-). Karta na broń niepotrzebna, auto­
mat 8-mio strzal. 15.95, 100 szt. naboi met. 
alarm. 3.65. Wysyłamy za zaliczeniem poczto­
wem. 50 naboi dodajemy tylko do 8-mio strzał. 
Adres: Przedst. rab. Broni "CHRONOMETRE" 

W arszawa. Graniczna 12_ E_ 

OOOOOOOCOOOOCOO 

c;ruESIEN 
ONDULACYJNV 
Oła r4prowedlenia 

10.000 
grubi.nl po eonr. 

"kl.mowoJ I dlu9i~ 

2 ZI bn kubówtk. Slpi/.k,/ub 
sztuk. nlJch pomocnicll/ch !.rodkdw. Itcl ~ 

Iurd/n4 drog4. prUI zWl/kłe cze5dnte. %~. SolidnyilrwłłlJ.sMyĆ mOl. klika I.t HltlbędnV 
dla pan I panow. Duto zaoSlrz~dzicie, ni! wydaj4c na 'Mjlj.r •. m.JIl< przy. 
Ifm UWSle r.dn,e ondulowan! włolU. W\js~tam~ za uliczenitm Docllowem. 

..KADEWU", Łódt, ul. ANDRZEJA 24 E , 
Jadalnie od - - - - - - - .. 850,­
Stoty rozsuwane na 18 osób - -" 60,­
Leżanki - - - - - - - - 30,-­
jedynie w NaitańszYlll tródle Mebli 

UWAGA! tylko Katowice, Starowiejska 3, 
obok kościoła ewangelickiego 

~AJT AŃSZEM W KRAKOWIE tRÓDŁEM ZA­
KUPU POŃCZOCH, rękawiczek i trykotaży 
Jest TYLKO ZNANA Z TANIOSCI firma "ŹRÓ­
DŁO POŃCZOCH. Pończochy .. Macco' bardzo 
trwale 65 gr., fi1decosse 75 gr., nadzwyczaj 
trwałe 90 gr .• jedwabne .. Bemberg" z prawdzi­
wym szwem LSD, 1.75, 1.90. fildecosse z praw­
dziwvm szwem 1.40, 1.65. Skarpetki męskie 35 
o;: r .• 45 gr., tenisówki białe 30 gr., kostjumy ką­
pielowe 1.-. rękawiczki damskie imitacja irchy 
75 gr .. 90 gr.. kremowe z manszetem 1.-. Re­
fMmy damskie w olbrzymim wyborze 70 gr. 
Pro~imy przekonać się o olbrzymim wyborze 
i bajecznie niskich cenach. 1{tóre poleca firma 
.. ŹRÓDŁO POŃCZOCH". Kraków. PLAC DO­
MINIKAŃSKI 1. 21 

[ Odezwy komunistów niemieckich - 1 Rozmaite 

'---------------------------
LIIA1PY elektryczne naitaniej zakupisz tyJ,lro w 
':ródle Ganz, Kraków, Dietlowska 40. 27 
_._----------~_._----

SYPIALNIĘ. jadalnię, salonik SiPrzeda okazyjnie 
f'risch, Kraków, Stolarska 13. Z7 

BACZNOŚĆ! Z powodu redukcji sprzedaje !hr­
In:t .. Mcblanko", Katowice, ul. Młyńska 5. Ble­
;~nnckie kompletne sypialki za zł. 450,- Blegan­
ckie kompletne kuchnie za zł. 125,-. Dostawa 
bez·płatna. 24 

LLA WYTWORNYCH PANÓW. Kos:rule jed­
\':abne W ce·nie reklamowej 6.50, sprzedaje ilr­
"':1 .. MAGAZYN POLSKI", Krak6w, DŁUGA 50 

MOJE rezkonkurencyjne środki ho<meQlpatyczne 
7i.ołQwe leczą betZ śladu wszystkie, nawet najbar­
dziej z,aa.wansowallle przypa,clłości GRUźLICY 
(SUCHOTY). Leczą również SYFILIS i jego skut 
ki, recydywa wykluczO'na. Pozatem cierpienia w 
łądka, kiszek, wątroby, płuc, nerkowe, sercowe, 
kobiece, weneryczne, reuma tyczne, artretycz.ne, 
sklero.zę i inne. Zgło.szeni.a pisemne lub ooobisle 
Posiadam liczne podziękowania. Zakład Przyro­
doleczniczy Marmolowej KróleWSKa Huta, Rynek 

są kolportowane w formie broszur i ulołeli 
reklamowych, o pozornie niewinnej treści. 

Niema dnia, aby prasa niemiecka nie 
doniosła o obławach i masowych are­
sztowaniach komunistów. Organizacja 
komunistyczna pomimo represji istnieje 
l działa w podziemiach. Policja niemie­
cka ma z nią dużo kłopotu, gdyż ko­
muniści są czasem bardzo pomysłowi. 

nr. 7. 

IWONICZ Pensjonat "ZOf.JÓWKA", pokoje sło­
neczne. całodzienne wykwintne utrzymanie. ur~­
cze centralne położenie. wolne od kurzu. St!­
dlowa. 

BACZNOŚĆ! Przy astmie, brO<D.ch~Hs ~a<tarz( 
płuc i mych óerpienia.ch ludzie dba.lący I) 

swo,je zdrowie udają się na.tychmioa.sl po bez­
płatne i:nform1lJcje o na.jskutecz.niejszym i ta.niJm 
prepM'aoi,e "Anti - Brondal - Oron" do jedynej 
hol end ers ki.e j filji na Polskę "Koom06" Bielsko, 
JnwalL~dzka 6, 

Na ulicach Berlina rozdawano nie­
dawne broszurkę z wielkim krzyżem na 
okładce i napisem: "W cieniu Krzyża­
film CecH de Mille'a". Pierwsze stroni­
czki broszury były streszczeniem filmu. 
Ale nieco dalej można bylo czytać, że 
tak Jak Neron spalił Rzym i prześlado­
wał chrześcijan, tak hitlerowcy spalili 
Reichstag, by zgnębić komunistów. W 
formie niewinnej ulotki reklamowej 

nasz nowy odbiornik marki .. Antifa". 
~dy go Pan kupi, przekona się, jak to 
Jest z radjowemi obietnicami liitlel'a. 
Bezrobocie spada, bo w obozach kon­
centracyjnych giną tysiące ludzi a sta­
tystyki urzędowe łatwo fałszow'aĆ". W 
tym tonie utrzymana była cała ulotka 
reklamowa. Rozdano jej dziesiątki ty­
sięcy, zanim policja zaczęta ją konfis­
kować. 

Przy nadmiernej OTYŁOŚCI należy stosu­
wać krajową 

MORSZYŃSKĄ WODĘ GORZKA 
w dawce od 1/4-1 szklanki. - Sprzedaż w 
aptekach i drogerjach. 

er NAJLEPSZE GORSETY, NAPIERSNIKI, PASY przemycono dłuższą odezwę bolszewl­
POOPERACYJNE I CIA70WE TYLKO W fIR 
MIE "fEMINA". KRAKÓW, GRODZKA 2. W cką, Rozdano w Berlinie dziesiątki t y- w. .. . 
PODWÓRCU. 30 sięcy tych osobliwych ulotek, zanim lesc. gospOdarcze. 

-0-
wpisy NA KURSY HANDLOWE W LESKU się policja spostrzegła. Aresztowano 
(Województwo Lwowskie). Ceny kryzysowe. wielu kolporterów, lecz nie wykryto 

""'haM Po ukończeniu świadectwo. Prospekty darmo. drukarni, która te druki wykonała. 

I l Dla zamiejscowych listownie. 23 W Monachjum pewnego ranka nie-
O ULGI PRZY ZWIĘKSZANIU STANU 

ZATRUDNIENIA. 
. p d Wohec reali.z.owania przez m;'Ilisterslwo E,kar-" osa y UPRAWNIONY z3lkład de-ntystyczny przyjmuje znani osobnicy obchodzili kamienicę za bu uLg .przewidzia:nych przy zwiększaniu liczby 

~~~.A~~'':'~~-~.~~~~.QAi!~~'''''''~~' ~~~i~~~~~~~ wszelkie roboty techn .-dentystyczne dla P. T. kamienicą i wrzucali do każdej skrytki IUl!trudniCJollych robotników, po.szczególnc limy 
.... Lekarzy i Dentystów, po cenach bardzo niskioh. pocztowej prospekt wytwórni radjoweJ. pm:emysłOlWe złożyły w początkach r. b. pod .. ~a1;a 
RUTYNOWANY buchalter poszukuje !akiejkol- Wyrkonanie szybkie i doktadne. Zakład DentY-IObywatel, który czytał przy rannej ka- wła,dtz,om 61ka.rbo'wym. W podamiach tych za :nt e_ 
wiek posady. Łaskawe oferty proszę kierować styczny, Kraków, ';Yielopole 3. 29 res?Warn~ przeds:'ębiorstwa domagały się udzie-
pod adresem: Częstochowa. Skrzynka poczto- wie ów prospekt, dostrzegał początko- lema zezwoleru,a na powiększenie Iic7by zatrlld-

A d . BACZNOŚĆ! Przyjmuie wszelkiego rodzaju wo tylko wielkie napisy: "Przełomowy nionych robotników pO'llad przew;l(h'~nc kale-wa 20. W. n reJ ew. _"'______ d . . syn' W"konu 
-. pisma o przepIsywanIa na ma z ' le. J - wynalazek! Sensacyjna nowość! Sprzęt gorje świa.declwo przemY5łowe~o, wykupic:Je,!o 

f ANOWiEI~;;:jd~ u nas staty zarobek. ie zlecenia bard~o szybko i ta,nio. BIURO PRZE d' "" k' h h' na rok 1933. Dolychc.z.as jednak tylko mew'elka 
Wynagrodzenie miesięczne: Zgłosze~la "Sam.o- PISYWANIA NA MASZYNIE Gustawy Krische- ra JOwy po sm1eszme ms 1C cenac. część podań zoslała def:'nilywn ie załatwiona. 
J;omoc'" Katowice, Kopermka 14. Bielsko, Mlc- rowei. Nowy Sącz, Ja~iellońska _5_. __ ~ Odbiornik dla ~ażdl' e~o. Niem~ak!" . Ale W związtku z tern organizacje gospodarcze 
kiewicza 32. 27 UNIEWAŻNIAM zguhiollą książec~kę wojskową wpatrzywszy SIe· epIeJ, zaCIe aWlOny wystąpić mają do mim.istet"6twa skarbu z postu-
P OTRZEBNA panienka do prakty.ki frY'zjerskiej wystawioną przez P. K. U. Bochnia lIa nazwi- Monachijczyk znajdował między grube-! !attem. wydarnia podległym. urzędom polecenia 
i chłopiec, PijaTska 17. 27 sko E'ljasz Geiger Rt. Gotrekh. 26 mi napisami waskie linijki drobnego: iaJm~JSzybsL~go .. zała.twJarua. lych .pod.ań, gdyż 

NA~IJ.ACZKĘ przyjmie fabryka 
U111k I S-ka, Kraików, Dębmkl. 

Czekolady -------------------.. -- druku z niespodziewaną treścią' lod łc.h reahLa.cJI z:"leży zWlększen!:e .lICzby ~a_ 
UNIEW AŻNIAM zgubioną książeczkę Kasy Chn . •. '. • (~rudnioQ<Ilych robQllmków, cO' oezywiścl'e Wywle-
rych, Krakow, CiomboróWll1a Mar·a· 27 "Triumfem memIecklej techmkl jest ra w:pływ na &ytua.cję rytIllku pracy. 
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U·~ I I U iyc t'w, Samobójstwo 
dyrektora 

"Dresdner Banku". którzy \II bestialski spOSÓb zlięcalisię ,:naO ,80~letnią staruszką Odańsk, 26 sierpnia. 
W ~amiarze samobójczym rzucił sIe 

z okna drugiego piętra dyrektor "Dres­
dener Banku" dr. Pohle. zabłJającsię na 

Warszawa. 26 sierpnia. I gę i naJruszyll kości czas~ki. Do dnia I Ziądki, lat 29, obaj miesZlkaticy Gr:odzi-
W dniu 15 sierpnia r· b. dOlko\f1'ano w dzisiejszego przebywa ona .w ,. szpitalu. ska MazowieckIego. 

Milanówku pod Wars2awq, zuchwa~ego Stan jej Jest cięiikt _ .' r.', Skutych - kajdrunikami, przewieziono 
napadu bandyckiego. Na posesję Kata- Obecnie po'licJa ustalUasprawców dQ War'śzawy i osadzano w więzieniu miejscu. . 
rzyny Ożarowskiej dostali się dwaj ea- napadu. Są to Zygmunt A'lldrzeJwski,przy ul. :Dzie1.nej, . 
busre 'i zaŻ'ądali od jej syna, 45-letniego lat 25 •. oru kompan je~o, Wacław ~ , BaJndytom ,grozi sąd doraźny· 

Denat zamieszany był w proces na 
tj~ erotycznem. który w tych dniach 
toczył się przed sądem gdańskim.. Zygmunta, pieniędzy na wódkę. ., 

Od'Y Ożarawski odmówił. rzucili się 

na ni0Ko i poblłl dotkliwie. Ożarowski Wszystko mi J8edno bo J8 «lsłem w:.rj8atem I" Minister belgijski . zdolał schronić się w mieslkaniu matki. " i · . _ ... ,' ; ~·l· . U • ranny w katastrofie samo. ,ho-
' . ~clg'atący gQuapastnicy wyłamali 
drzwi i zaczęli się znęcaĆ nad Oiarow- Fałszerz książec~k P. K. O. będzie zbadany przez psychjatrów dowej 
Slkłm. bijąc gO obuchami siekier ł ła- Warszawa. 26 sierpnia. ' .. wszystko jest mu jedno, bo i tak Jest Paryż. 26 sierpnia. 
ąlfąc mu szczękę. Po chwili· katowany . Na lawie _oska'I"żonych · sa;au okręgo- wariątem". Binias istotnie przebywał w I Belgijski miInist~r i d;ele:gat B0l.gfi w 
U1Sta,1 WyWleczony na podwórze. wego w Warszawie stanął wczoraj Jó- S7mita~11 d1a umysłowo chorych. Wie! Lidze Narodów de Brouckere. uległ tibt.. 
. Zrozpaczona. i pr~erażona matka ref Binias QlSikarżony o - fałszowanie on. że jes-t upOśledzony na umyśle i 11 głej nocy clęzkiemu wypadkowi ~o-

J,zuciła się do nóg napastnikom, błaga- książeczek PKO. _ ... dlatego na sprawa'ch sądowych tłuma- cnodJowemu. Sa.rn.ochó~1 którym Jec~ 
ląc Icłl o Htość nad synem. Wówczas Binias był już 10 r8'zy kara:ny i 40 ·czy się, 'Zawsze że jest warjatem. l cLe Broockere 7.derzył Się w pełnym __ 
POrz.ucili oni Oża,rowkiego i .z ... ,U ka- razy notO'WaJnry jako podeinany o kra- Sad pnesla'ł- mniasa ponownie 1e-/ gu· z innl0Ill au'tem . 
.tować st_aruszke. dzież. Na sprawie s'l<dowejnieprzy- karzom dozbadaJnia jego stanu umy_· De Br01lckere uległ z;ł.a,m,a,tlIiu l1ami,e-

Sąsiadom, pragn.ą~ pośpieszyĆ z zna" sIę on do winy i oświa,dczył. żestoweg-o. nia OO'az innym poważnym O'oomniQm· 
ip()mocą zaigrazi1li _ siekierami. Dopiero 1III1III1II!III.IIIIIIIR'liillllllJ-iii - ,. ' 
~hocU.ący polłcjant splos~yl bandy- III III II II II 

8O..iretrrla OtaTowSlka rostała strasz- B 
Ide poraniona. Bandyci zla:mali jej no- , 

IBIJIIIUlIIU IlU 1IIIUlllllill lImIlIlIIlIlII UlImIlI UIHIIIIIIIIUIIIIIIIIIII IIIIIIIU I · icieł ksłą· ar i prawe ra Z- Ż, 
- Socjalista -gdański N_a sJ)~awie . ~.e łozami w · oczach przyznał się do winy. -

. Sąd uwzg-Ięd-nił okol·iczności łagodz ce przed sądem 
--za to. le... pobili go hitlerowcy. 

Odalisk. 26 sierpnIa. 
Dzisiaj po południu w sadzie kar­

nym odbyła się w trybie przyspieszo­
nym rozprawa przeciwko posłowi so­
cjalistycznemu Schmidtowi. kt6ry w 
gmachu sądu w dniu 23 b. m. napadnię­
ty zostal przez grupę bojówkarzy hitle­
rowskich. 

Akt oskartenia zarzucał mu dzia­
łalność zagrażającą interesom państwo 
wyro i obrażenia cielesne zadane jedne­
mu ze szturmowców, mimo. te w zaJ­
ściu tym właśnie oskarfony odni6sl po-
ważne rany- - ----- • ' 

J ~o -- ,P;z~p~owaazone1~ rozmwie 
Schm~dta u.woltn~nQ 00 wlny- i -kary. 

Are-szłowa 'nie kurje­
ra hitlerowskiego 
- -w PradzeCzeskłej. 

Prała. 26 Słe~. 
7 Aresztowano tu urzędnika prywat­
nego niejakiego Waltera Mertla, kt6ry 
oka:zał się kurjerem hitlerowsktm. 

W· czasie rewizji znaleziono u niego 
szereg obciążających dowodów. DL l. 
potwierdzenie jego pochodzenIa aryJ­
skie'go, wystawione przez organizację 
hitlerowską. -

- Hertel zwrócił uwagę policji Iwemi 
częstemi wyjazdami do Berlina. 

• 

Warszawa. 26 siel'Pnia. I garstwie. Przed Wlojną mial w Peters- garn i stwierdzono. że doll{,cmywaoe . są 
. Arzed sądem grodzl1cim w · Warruawle burgu wielką kslęg-arnię, a gd'Y po re~ systemwtycZl!1le kraq2)!eże. Jak wielkie 

adlbyla się wcwrarj niecoozienna roz- woLocJi musj,al uciekać do Polsl~i. 'lI11a- było prz.erażenie dYrektorów firmy 
prawa. Na łaWll~ aS!ka-rźonych z.oasiadl lazł się bez środków do życia. Arcta, gdy przelkonaH !te. te ksJąm 
68-łettni Roman Kamaniecld. oSikarżony Ponieważ byl on znany w sferach kradł właśnie Komanleckl. 
o ddron:YWalllie systemaltycm:ych kra-I wla'Ścideli bięgarń, został prz..,-jęty do Ares.li~o"Wany przyznał s1~ ze łzami 
dzieży. ftrmy Arem w Warszawie.· w oczach do winy· OświadczYł on, że 

Komanlecld od 50 lat Dr~uJe w księ- Po pewtnym czasie jednak w księ- kradł ksląfk1. ponieważ tona jego za-
chorowała i nie mial funduszów na. Jej 

A t k ł k1 
l,eczenle. Wraz z Komwnieckim na ła-

P e arz cz:· on . em bandy - wie oskarfonych zllJSladł właściciel an-
tY1kwiarni Baumkoller. który sftrupywal 

h dl cli -k k ł ł skradzione kslątki. • an arzy mo ny, o a ny op um . Sąd s'lmzał KomalTI!eckiego na dwa 
- Warszawa. 26, sierpnia., "pez recept 1ekars.Kich nIe WlOIoo byto mi'esią<oe aresztu. z 'MwieszenIem wy-

Ostatnio władLe beZIPieczeńSitWa st('- wYdawać. konania kary na dwa lata, a Baumkgl-
floi;prow.ad~lły :xęnf;1"Ig!C-Zlną ~ a:kchrr!w -" c-S:kl~at>teczm'Y KQwa,f:ewSki~a::rn- .ler--za -!\l~ładome l*tSerstwo na 360 
., ,~ lilkWwid.:ą<;l ~_ ,~.ąI\dlarzy ~r-_ 1qnię,to,. , a, $J).rawe pr~a,;~ prdknlra- zt g-rzywny. 
iOij1I .• ' W ~Bz.aWie; zam/knl..ęto · t~, \ - -. ,-
szereg 8!Ptel'k, a haJIIid!larze me crują.c sie 

=1~1i!rJ!i<Irt~~~~ Echa strejków tramwajarzy warszawski(h 
do Zakroczymia. W związku z tern prze • • 
prowardwnlo rewizję w tamtejs~e1'aIP~- WCZOraj rozpoczął SH~ proces w sądzie apelacyjnych. 
oe. ~'Oej do Romana KOW'aIleWSlkle- . . 
go. _. - .. . ' . Warszawa. 26 slerlpIlda. sądem Oik,rę<.lrowY'tn i. SI~az~m zostali 

W czaSIe rewttfl zna~,etzlooo znaczne _ W sądfl~ . okręgowym w Warszawie OstrowskI na 5 lat Wlęz,lema, Kłos n~ 
fioki morfln:y, kokaiti.nadewid opju- , 000lbYła ~i'e wcroraJ ~oZlPr~wa sądowa, 4 Iata. Skrzype~na. 3 lata, Z?-wauzkl 
mowef T-wa Opji, na1ewki haszyszu ł będ!\lca echem QS'taltmch 1krnDk:u. st.rejków ł na 3 lata. Ch~~clń~ln na 3 1aroa 1 Chudy 
t. łl Tmclmy 'be_ były ukryte w płwnł- wśród tramwajarzy. Jak ustahło docho- na 3 lata więzIenIa. . , 
Ci" l w m1es2Jkaniu PJ'YWtll. . ,nnem apteka- dzerrte· do WSbY. s!kich tych strajlOOw I Od WYJ:101k:ów tY'ch wmeśli slkaza:m 
rm oraz -w Slkladzłe. , pQdIb'ttrzał robotJmków Stefan Ostrow- apelację. Obecnie sprawa ich jest raz-

I(lOW'RIłew~. I!)IOza sprzedażą. naTko- sld. Wraz z -Ost~S:klm aresztt"owano PClitrvwaoo. llrzez sąd ap.eiaiCyjny. 
tykÓw. bez,prawnte sP'Orząd:.ml lekar- Jego towarzySZY. \którzy stanęli przed 

stwa na lreoepty. oraz wvda-wat -warto- Se d-eczny II·st Bad ~e !PeCyffId, chOciaż przepisy su- n- ·owella rowo tesro zabraniają. MieJsoowa lu­
dlność oraz O1roIUcma · zao'Patrywab s,ię 
be7.pra wnre u ~awalew~kie.go w naj­
prZ'er6żn+eisze oonlIlie lekarstwa, ktÓrych 

do .,.,j;;eministra !łen. ~ła..,oi":fllłodftolJl)!jflieeo. 
Warnawa. 26 Sfel'1Pllta. przyjemnością spotkanie tak licznych 

1l111111111!!:ill!IIIIIIIIIIIIII!I!!IIII!llllllilllll111111111111111111111111111111111111111111111"'1""'"111111"11111111111111111111IIIIIIIIIIIIIIIIIllIIIIIIIIIIII.IIIIIIIIIIIIIIIIIII 
Gen. Baden - Powell nadesłał. z po- kierowników 'polskiego ruchu skautowe 

kładu statku "Calgarlc" do P. wlcerni- go. My w Anglji mamy wiele' podziWU 
nistra spraw wojskowych gen. Sk:ład- I przyjaźni dla narodu polskiego. Ołów­
kowskiego list, w którym pisze między nym celem naszej podr6ty była ch~ć 
inn_emi: osobistego poznania was i zawiązania inna y( żona "Niechaj mi wolno będzie podzlę- przyjaźni. Rezultat tego osobistego kOń 
kcwać za przyjecie w Polsce w Imieniu taktu jest, jak przypuszczam, pomy:-

według wymagań faszystów włoskich. 650 angielskich -instruktorów I Instruk- ŚJny. 
torek skautowych znajdujących się na Wierzę, że wzajemne poznanie Itę 

faszyści ul,ożyli obe'cnie deka10g to- śwłete ł czyste. a ty bądź taka. jak one·poktad~e tego okrętu. Zwracam się za mlodzieży obu krajów przynłesle da­
ny-Włoszki, którego niejedno ptzyka:A- Niech się uśmiecha na wasz widolk, a pańskiem pośrednictwem do J. E. Pa- 1eko idące skutki i rozwinie w młodzle­
nie moŻ'na doskonałe 7AłlS11osować i do niech myśli o W'aIS, gd'Y gO niema w do- na Prezesa Rady Ministrów r6wnleż z ty obu narodów duclla dobrej woli, tel 
ni<efaszysiowsllciej kobiety. Oto jak brzml mu. serdecznem podziekowanieI1ł za zasz- podstawy pokOju śwIata. 
tych dziesięcioro pożycia mal:ieńskiqo: 6) Pamiętaj. że§ 20 poślubiła na do. czy t jaki nam uczyniliścIe osobistem Serdecznie dziękuję za uprzejme po-

l) Kochaj męża nadęwszysłko, a IDo- bre I złe- Jeżeli go wszyscy OPUSLCZą, przyjęciem nas w Gdyni I za aadzwy- święcenie czasu mej osobie i danie mo-
chaj bliźniego jak możesz naJIepłei. ale ty musisz jeszcze trzymaĆ jego rękę w czai mile stowa powitania. żności poznania sle osobiŚOie. Pozo-
pamiętaj, że dom naldy 00 mda, ·3 nie swoi<Ch d~aniach. Wizyta nasza w Gdyni, cłiociat n!e- staję szczerze oodany 
do bliźniego. 7) JlłŻel1i twój mą,ż ma jes2)cze mat- t t b d k ótk d ł ( ) B d 

2) Uważaj SWejlO męża za wybitne- kę. nie możesz -być dosyć dobra i dosyĆ s e y ar zo r a. a a nam ogrom- - a en - Powell - Naczelny 
~o gQŚcJa, za cennego przyjacieJla, a nie się PO,święcaĆ dlła tej. która go kołwsała, ne zadowolenie. Wielk1\ było dla nas Skaut Swiata. 

~~~C~~~0:1r!:~Wi:~~~t~ ~dY8)b}!i:z~d~t~ świata tego, czego bikwidac)·a SZill-ki A6PO okarZY"A 
mi się OIb&lść bez tet przyjaoió1lłd. JUeH nie dal Jeszcze nikomu: Jeż&łt jesteś 1)0- '" 
mo~z. żyteczną, jesteś jut s7;Częśliwa· Warszawa, 26 si'efl"Pltllia. Tllętczyzn, wykopującyoh c04 z ziemi. 

3) N1.ecb dom twióJ bedfle w pOrZfłd- 9) .Jetell spa<lRłe nieszczęście. nie Po\.lcja stołeczna WJ)adTa na trop Ukryci za ci'rzewami poHchmcl Ziobaczy-
ku, a twarz uśmiechnięta, gdy mE1t wra- trać odwagi, nłe rozpaczaj: przyjdzie szajki zfodziejskiej t. zw ... potokarzy·'. Ii, jak osoooicY' ci WY\kopaU JaldtJś TJacz­
ca, a jełIeM 011 tego nie zauwdy, to wy- uspokojenie. młef zaufanie do męf:a, a on Złodzieie ci grasowali na szosach pod- ki, załadowali na furmanke i odstawili 
beCL ma. będzie miał odwagę z.a dwoje. miejskich 1 dQk,ooyWal1 Ikra dzieży na t. Je TJociQf{iem do _ Warszawy. W ten spo-

4) NIe a.daJ zbyt w1eIe od mota, Je.. 10) JełeU twój mąż oddala się od cle- zw. "potok". sób wykryto odbiorców towaI'lu t złO" 
żeł1 to motltwe. tadaj radosnego m~ ble, czekaj na .0. Nawet gdyby cię Poleg-a to na tern. że w czasIe po- dzieL Policja aresztowała trzech ozlOtY 
kania. troobe woloeJ przeMrzenł i 11'0-: opuścit, cZ1ekaj na niego. Bo ty nietyłko I stojów krndli oni z fUl1namek towary. k6w bandy M-alflal!la ObłńskJiego. &t!ge­
koiu dla d'Złeoi. jesteś jego żOną, ale I honorem ie20 imie-I Jeden 7 patroli policyjnych wysłany m'U:sza Buc2)kowskiego, AniOIJJuego Gra-

5) Niech twoJe CIzłeoł hCht zawsze nla. A kiedyś 0!l1 wróci. blogoSlla-wiąc cię. na zWliaclv zauwazył ki'lklU~ podejrzanych bowsklieg-o oraz Aleksa:ndrę Chłopk!cwwą, 



Koki sięc: l 'W wagonie trze cle' klatly. Pod­
Gbolld k(}., .!uktor l l'Yw 

- Paiskl blledk ... 
Koka ?,aczY'tll e:;\I'kA ~ 1>0 w::qlt1d(:h kie5%e­

-b. J~t CQ;t\Z bualc; zde.au·w»wey. 
- Ja pn:K.le d~=.u - tłumaczy się. -

Wł<lłylem d <W k1~%':elll. .. 
I znowu fi:. :" W kru:l.b:a!c Ił, w mlU'Jii.łlZ'-

Nt apIX1 ! Q~\, P CIlc!O'M Dll tq UWUltl. 
Kok.s "Iy'quchn li :i.tttlldyc:ui.Ynl "".iL'llcm. 
- ClleltQ p~ phc:r.e l - U:pakłlJa i!<1» kon­

Mtor. - Ja 1» u wl~ę, ~ pló.Il ma bUd ... 
M. 1't..1\ J;;tIZC!.,~ E:ri4I~e_ 

- A jQk n!9 " !~l!? ... Jak J. będę wieddAl 
f4:d. Dl W)'iił! ~ć 11 .... .-. ,. 

W ~ • r~ oa:~ł, I!!~ f';ii Il.wm!l[lls lek,*,. 
Wł~Ili~, ~czyclilll ~f{ld!il ,d:d.;-;;l.ool o lili­
IIJcJa tat:mkacl.l .wi$%'Z~~ SW:i~ pod Inką 
" dal~\';U, "'!~Q ule G;;:zjWl';te vJQ d,$tttł •. 

- »Q'1'I'1Jó) 'b lot d<~ 'clć~ (\1"lt'lIT M.ld;ą 4~ 
_I ł ~\li1I>? - ;;lTrm~Q riQ doii u.ll.uCJ:yd~L 

rvtClJ'~" I'6Z·gl.ild.~ &t~ łrwoill11ll po e&ł:j klwe 
I łlI~, m"ł cooop:,.mhl~l~ 
IW~{Q vrT&tf,kcll 
- ~ 4"", pnlclB;ld~w, plCN~ pc .... 

.~ • m6~o Q wltruycll tcn~ ł-i"lektdny 
pr:I'J'ma1ftlll c1ą do k~ h to:.rr łcll ., ma-
~~tDo. . 

Na to _n' !ob, mu:y " m!~. ro:faa 
I ołw1~\!,a':::J 

- Z t1!i4'J ~'~~i b t~ la le4ca mem ID-
CIIJ'1IV'I.łob wJ~~ f,ooaęf... ' 

- Filia J - &10.1" clił ~. 
~ 'hkl", r,'loJ;! ~.l)Ę1 t..-oq rur udoJe. ode 

.... ł Ioł k.zJA,m r&'1!~ f,~~,"ilAl 
~. 
'$ 

h.~=11ł wy~ ~r1.ę ~ WWB1. 
,.,iral , u~ w teJ ~6..m!tO ~ .. l=. 

- J. fC"/ ~I.\ I .... 1 • ~q ~!nJ''1 - b­
laruIu)e tL-: c!o:l.~. 

- C1) l'Al trY~I!.I'.J.? ... - ~~ .wat. -
'I'elJ* ri .. cla ~ alit ~,.hll_ J~ito rod2:ba 
to 8CJW! .... 

- A ClJ7 CIl!I mil do&. ~? ... 
- &1;1[. "';;;r'~? ... Co ta p~~u mu p,"ń,-

Ideć'l_ P01fłtl1:1 p:.=:a ty!ko ty1ID, u ~Lm4 to OD _al JlC:hb r . .-t)~d ·Fl!.t0'tY3~~ pt!i>krv$flJc~, teby 

~7 t~ br~;1 ~ • ~~,~~t . ~ 
yJ<,J (. ~ -:-' { ~"A. . 
~\\~ ]:.l)W ~ ~kJmJo ~ tl:~"d. OA 

W!kltjWtvda·.!'~~ 2Jr1iz\1e:l~ f.dro\\tuę dwum bra.­
ciom, Irlć.-r.y zm6J!Blł a!~ C;}ll o pomoo. Zd8.. 
nyło li. J !!mili, U J ~ hral 1Ln!ll:'L 

Po 1'J.lt~C'.l f:S!"$l:4 ~ f.,1k awy!.l. drut! 
~ po ~ilI<~''C''''~ I otrzymuJ" 1l1ltW'ł 1!%~6. 

- Pl'Z1:!pTQIM ,II łdai~ 'ret clli& ~je~o br .... 
ta?... - pyta bb:rt:t!t, 

- Przcc!. ~:i=ld brał fd nie łJlol - _ liG­
, GIIIGI1 mu blll'(;.!ł. 

- '1'13 eo _ t,~?_ 'lo bmu &tę DC!cły po 
... r;paddta - p~tI, c:::y mcl.?_ 

,g 
Pow, ''''t Sen .... tyino·$połectna. 

STREszcznux FOCZĄTIW I'OWWCL 
H"J~na R.liecltai, bnrobot:n~ ItltnoOltypisł. 

k. , 'J. taHowlla '1'. rozpaczy utopIć :l~. 
f I ze!>.tkoJzll 'I W' twn swfer Pawel 

przyQor. U kt6rer;Q znaluła chwilowy J)UY­
. tulek. 

Po wIelu przel§clach tflll~a otrzymuje 
po~:1Je wYCh:>\?llwczyn! 11 hr. Zbal'uski~h, 

Kuzynka mtodego hr.i.b,cio 2bllnLewa 
Zb!łrtlskicgó 'odOOal "Ił niechętnlo do Ra· 
Jcc!r1ej, 

. tlnl1na wYWarła na Zbil::nlcwie olb!'%Y­
rr1le wrdenle. co nie uszło uwalI hrlhil1ukJ 
Izabelll. 

ł'a w:el PrrybM, który VI mlędłycuele 
zdobył ·ela.w'Q Mil bouu ',)t}lekle\łO. w clec)'­
duhcel w~lcc & L~i.of"bem ponoel klęuę. 

Wskllt Je nlecnel intry~1 Izllbel11 traci 
HaJi'na posado bony mniej Rt'ul. 

','.1 Galon"ł ze sluiby dziewczynie za­
prOPoll{)wnl ,hr Zhh1;lIiew. by została !Cl/;O 
ko.:hanl,ą - s::e nadaremnie. 
. W mit~dzvcza'5fe hr. Zhl'{l1iew tell I sle l 
I!lżbi~ta Zbaraskf\ JI:<!nakl)wot spotkawszy 
się znowu z Halma. prześladuJe ją swoją 
milajci~. 

Spó,kO!jnie snuły dę tera'! 'dn'ł w 4€!lU­
hlanowt:i;t.-.im pałacu. Na Wnę, mł,od:zi 
wyjeoh",U za:[1r!lrucę. 

Odtr.d nk nde przyćmiło SZtCZę,ścia 
J'lod!7.,i n..')(?~o Zb·!zniewa. 

M~ rly llrabla, z~stanawhiąc się nad 
swoim r 'Cl3.' ,(!m z Ha1i!Hl, Rajccką. nie 
mógł tryś' ć hez w.d:d.r:cznoścl i uzn~.nia 
o tej c1zjell1(~,j i szbcrt(;i'nBj dzicW'czyn1c. 
~ Dylem zaśhpiońy 7Anysł-owcm po­

tą.da.nlem - ~ lla1'..:ował sIę teraz na 
tr.ieźwo, - Gdyby Ha.Un,a zechciała sko 
nystać z me-l:o chw~Lo~ ,.twu pay-

, l'i~ ',,' 

~3f. !I[Rt"§~ , ,-----

[Zl'~' lł.,trl\~g§1~.i. stł(;a" ies feit,łaln ? Jak ~~ ~ rodzą o·vJiazdy? •. 
JJ .,,, JJ .D f\lIgaw~1 z: iyl!:ia amerykańskich 

,re. T. P." nr. 13 obala popularny przesąd. tarH:et'e~{ 

Z Hczbą ,,13" zv.~lązany jest jeden I niebywale W)wodzenl'e wśród szerokl'ch (lu) - Dzień w d7.ieti, o tej samej po-
Z naJpopt~larnlcjs-zych przesndów: "trzY mas czytelniczych. ~ttmer ten j~st ,roz.:, rzc, wi.d.ziruy je v~ystukujące k~.zlałtneml 
ml.s~ka" jest )!czba. "feralną", przyuo-I hwYły!Vany w caleJ Polsce I tylKO lesz ',sal'uiemi nóżęt~I~ll, takt ~elodJl, ~zasem 
sząc~ uieszcz,Qsciel LudzIe. Wlerz..,\cy w cze nielIczne egzemplarze s~ dl() ~a!bycIa smętnej, częściej radosne1' Ł~~le. wy­
fatalizm trzynastki nl,goy nIe rozpoczną lu sprzcd.~wców. Bo też mc dznwnego. ł krojone usta, wokół, o lśniącej bleh, z,ę­
znJ~c!a w 13-Y'ln d:rttu mles.Iąca, nIe za- W TN.l!rnCrZe tym drukowana jest je,dna I Mw, jalcby na zamówienie złożone są do 
mIeszkają w domu, OZTInCzollym cyf.tą z najlepszych pow!eśct luymirra.lnycfI ()- uśmkchu. Widocznie zauowolone są ze 
,,13", i wszelklem! spo~obaml starają się statni'Ch lat, "Z~clOtn:y Pi11;R'wl'TI " , która sweJ fJl'acy, wszrut tale soC.ko się łJŚDlie-
1m!knąĆ tej liczby. Niekiedy doprowa- na całym świecIe CIesz.y sJe olbrzymIą chn:ą ••.• 
dlZają onI to do naJd'alszcl przesady. popll'!artJośQIą,. Kolebką "glrIs'ów" jest Ameryką. _ 

Ostatn-io jed.nak zmlenU się "kurs": Prócz tego nU1Her zawiera b~g-atYI Ona stworzyła tcn typ k()bieŁy, który, 
ludzie przcsqdnl zaczęU uważać ,,13" za dzilal h'l1llTloI"U. rub.ry,kę. tcatralno-flJmo-. ujęty je~t w nmy niezmiennych kaM­
lIcibę szczęślfwo.. Prowokl"ją te:! ją róż- WIl, wiadomośd. ze ŚWl'~ta, nowY artY'" nów, Wie-k "girl" amerykańskiej nd.e mo 
neml Bposobu.m~: męfcz.yźnl nQszą W kul Z c~lll "Virzc:nmkl słynnych ko- że przewyższ.ać lat 2S-du. Ładna tW8l.':~ 
krawntach szpi,leczkl z "trzYnastką", bict". ltd. Wyst~rczy dodać. że numer wysmulrb kibić i 
kohiety - branzolctld z "trzytJ1astką", ten Jest bogato Uustrowany, by zrozu- słrzd1sie dłuóte Jak na1dfuższe nogt 
be'rdz.o C1,ęStO spotyka sIę "trzynastlkę" mleć, że ... przesąd o "trzynastce" wsiął) oto -jej atu'ty. Po":ołala je do życia Ger-
jako godlo W konkur:;'Jch ltd. dtd, obalony! h-uda Hoffman wychowali Tiller, Jack-

,.Szczęśllwości" llcz.by ,,13" dowiódł Niecił żyje "trz:y.nastka"t son, Zlegf~1d .. .' ' 
ostatnio... nr. 13 tygodnia .. C. T. P." n. Życie gtrl amery1cańskie; toczy atę 
( .. Co TYldzIeń Powieść"), który z.dobył jak w internacie. z tą jedyni~ różnic", 

1~~~rr:~~titlm'dle m,ole!l· "&Wił 
n~c lmlO~~ nn;;rt.:!,.f ~:e SR'il:Dct, n~dZRutl:f~ SZG~'6l~f"ó~ 

Kaldy % Wll$ widział go na dworcu ue uszy, gdy znajd,ujemy się z pacZ1ką 
kolejowym. Stoi na peronie, gdy pxżyjet 'na dworcu? ... - Błagaln~, wyczekujące 
d!a pocią~, a ocry jego spojrzenie ... B0'8'Y malec podejmie się od-

biQ-gają Jl~ wszystkie strony, rucł>ienia największych ciężarów. - Dla 
by złowić rozluu:odawcze spojrzenie pa- chlebn. .... 
BaŹera... Więc cor.u trudniej ·zarobić. Czasy 

Pociąg stoI nl~d1uh!o, za crbwilę runy są ciętkie. Kaidy stara się zaoszczędzić 
w dals.zą dro~ę i z.no~ trzeba będzie choćby ki.lka groszy. Sam udźw1gcie do 
czekać do na.s.tępnego. ~Vlęo bierze, ile tra.tl\waju. 
mu dają, Zmniejszają się wi~c .ul-robki bagażo-

bvlll, cOŚ zn:rchi~... wych. · W większych miastach ma,ją le-
Praca int dętka. Kulty, waUz!cl, I p'iej, Tam ~iększy ruch na d ,:,,-ore aAlh. 

worki, p,lczkL .. - IWslystko blarze na W WaI"n:,awle, bagażowy zarobl 
grzl>!et . kabłąkowatv. Kon.kurencja je,t do 10 złatych dziennie. 
wiew. Na dworcach kręci S1q W ~nych miasta<;h gorzej. M.niejazy 

m~(~,o;:two bexl'Olto-tnych, ruch, mniej puaier6w, a p<>zatem na 
którzy za lcllka ~szy odnio"ą walizkę mało ruchliwych stacjach mniej schodzi 
do domu. takich pas.rlcr6w, którzy kOl'ZyoSt.ają 2: 

że w "wytwórni girls ów" ~O$ zadęcia 
wypełniają: . • 

ak..~obat)'ka l talie.,. 
Tak przedsta\v1a się zazwyczaf kl1ą. 

ra "dz1ewc.tęda". 
W nU1i,!azyrue mód pracuje skromn. 

dzkwcz<Q. Chyżo uwija się między ltU­
ie-ntami, jedna z szarego legjonu pracow­
nic. PTacuje ciężlco dzień cały. 

Biednych ma rodziców. Mus!. bn po­
m6c w ciężkiem położeniu. śni o któl-e" 
wiczu z bajki i karjen,e 

króle'wuy z ekranu.. 
Pra./tnłe, ach jak pragnie z.agra6 na fU .. 
mla! - Na Łwt.rzy mJodego dziewczę­
cia rzadlko z,ag()ści uśmiech. Za wsz.e za­
myślona, :tawsze upatrwn-a w lllite,j 
n.leokreśloną dal. 

Na drodze jei żyda staje :reżyser U,l­
m.o'\VJ', "łowca gwiazd", który namawia 
biedne'ilo kopciuszb, do wyjazdu do HoJ 
lywood. Szkoła girls ów zyskuje nową 
adetptkę, która po latach pracy, olśni 
świa.t svrym wdzięki:0lIl i subtelną grą - li' .. ote odnidt? _ ustllg bagażowego ••• 

nat to razy pytanie te ohld,a .tę o na- A tyć tr:z.eba.- SL p'rawd~wei artys,tki. 
~t1.r1sy nadają filmowi &woirly c~ar. 
W te,,!orocZJlej produkcji znajdujemy 

szereg fjlmów, których tywą okrasą są 
TozŁańcwne dziewczęta. N'\ przedzie 
kroczy triumfalnie film rew;owo-muzycz 
a'Y p. l uW blasku księżyca". Film po­
wy±s:z.y. oprawny w piękne melod~e. w 
wykona~u słynnej orkiestry Jadta Den­
ny, przy współudziale artv~lów: Ma.ry 
Bri.an i Leo Carillo, zapowiad.a ńę bar-
cho c,ti.>knwie. . 

Obok filmu "W bł~ku kdęfyca" 
.z:n.aid~ljemy i;;ne, ta.k samo ciekawe, jakr 
"Zprany ze&pół". z udziałem słynin~go ze 
sooł-u tan ecz.n ego tealJru. ZiE-gtiekla w 
N ew-Yorilu, ocaz twór retyserji E. A. 
Duponta p. to "Kobieta orchidea". 

UL .. !§:a!&=ę@@ !fe!! 

nr l ,~I "167) he~;OW\t'otnie: Ksiątę~ k.o-~iu~.t.ek % I Ale m~ją:c ro. d:l'11ę, .k1órą kochał. nie 
Ń~ fff \l1 ba;'ki po'w''il'ócil UlÓW do kuchni macochy unuał spoJrzeć p-rawd'lJ.e prosIŁo w oczy . 

. ' t:!m \W , MaD - rycia. - Łudził saę mo.żl~vością jakioeiś świetnej 
r!tI - T O,2'4% była i~ tytko !'Wy'kł1\ SlbcnlO· niespiO dzi anki, która 'P9stawi ~«) na nogi 

MaplsQł Andrzej Zanskl t)np~:tką, 1'll&Cown1'CCl bi.w:a techlDJi,cbł1'C" - ewentualno$c1ą dogo,c:ł:ooj dostawy, 
g.o T(l'flińs.ktego. wieLki~-h zamówień. 

ehicmJ0IZOI, Mo w1Je, ery !!ile wyjE.'chał'by.m Cał.e.m,i godzJnami sie.dzlała w dem- Lecz żadna ruespod.riankn nie pm;y_ 
z nią :mgra.nk do !p'(}fz;udł 'bYln Eltibiet1d. nym lo.kalu, Ilttóry był z.araz.eu:n składem choduła. Zato ooraz czę>śc1e,j ZJiaw1ać 
Alo wiem z1lóry, te. naayciws.ry. swo Ziflly i :kant'Or~ W oczel;i~Y.ani'U na .. k1i.j;mtów, się .poczęli w ?e~o b1u,rze ;6tnJ komor~~ 
,sły, .~O'l~i apuściłbym i Ha.linę - bo któ~y me przychodź.ili. er d s ethr-e.s.t.ratorzy. Po p.l-e.rwszem Oplę­
j0dultk w .głębi duszy koohałe:m. tylko Wa.rat:v.ra kl.1lr.z.u, przykrywająoa w c.zęWW.anhl rttchomo~ci - plO herojICZII1'e~ 
Elibi0tke, ... A wtedy p<)WU'a<Cl.Ó 'do n:lcj, górze półki z przyborami t-e-ch.nic.r.ncrnJ., S'płn-centll n.ruleiŻl1ośd (.ko5Z:tem oowych 
byłoby j.u.t zapótnol M:awaŁn się coraz gru:bsu - cor.arz też we..~sli) pra:ez Terlińskie'~o. lrntast,rofa 

P-oczc;rtl przy!zto mu Dla my:śl: ba,rd.r.101 fI:WJl'Uła twar.z Tcrll.ós1d~0. po.częła się Zlbliitać z bły&kawi.czna szyb-
- Ci.ekawy l~;s{cm. 00 się t,eMZ <We- P",ó.t~ roZlSyłał sw'of,-e prospe.kty. k~c.!ą.. . 

j0 z Ih,uną, Ra,iecką'l Bą'Cili co bąd!, m- Pa:6±n/o ugan!n.ł slę 'PO mlc'ic:Je w pos.zu· Ilość wclksli pr,o'te~t'Ov!lanych W'Z1l'a­
~WHmy w daJ&z)Tm ci~u IPl'llyj.a,ci6łmi. kiwandu kli;-enle1J,. Podobnych bitti. iMt sta.ła, Te;r1:itWlci s1r,achl do reszty z,aAlła­
Chd,'\łhym fą ;1i'.&Zcze kiedyl "Potkać, ; eg.o , byto w mieście całe $.etki. Koo~ku· nie i kre-dyt, ali: Wll'es.zde n'" tał moment, 
Melby UŚ:cl.snąć ~ej ~;;,oe za. .to wazySlIJko, rencia był.a za wle>lka, odbiOO'c6w zbyt te zl1.cyŁowano mu wszys.tL:.: l'uchomO'~-

mało, aże/by mieć jakj;lwlwi~{ d'Ochód z ci i:materj,ał, znajd,niący się n.a składzie, 
pOOOIb.ni.e lilipuciego pirzedsi-ęhi.orstwA. Te,rliil,ski, który dl() o,sitatmc-j chwili 

ROZDZIAŁ OSIE1/mzmsIĄTY .. 
CZWARTY. 

IGodyś, gdy Tcrlió.s.1ci Lokował swo- łudlził się n,a,cz1e1ą, że mo,że w:1a mu się 
~ O5ZIczę.dtn.o<Ści 'fi z,!lłoteniu b.ilur.a., przy- z.aJpobiec bankructwu, Ot?uścił beZll"act­
świ0Cała mu myśl, te mOlie i do niego nte a:ęce. 

Iilanl(fuctwo TerUtiskiego utnlledmie ruę :szczę'§cie: wszak tylu Był stOImy dzień Hs't,o'J)adawy. Des'licz 
ludzi robiło na handlu majątkU pad.ął z monotonną zacieBośclą, kał.me 

Halin.a Raiecka me ?l"z~llW'.ała, jak L0CZ % biegi<em. CU&'U tp'l"zekonywał błorla zale,gały uIke. Każde uderz.erue 
wielką prZ)'1!>-ług~ wygwia.dc%yła SIWemu sdę o złud.not~ 8Welj nadziei. młotka komOO"a1I~k,a licytującego prZletd.-
przyiad~1owl. JCS%lCZIe nic kapitulował, feSl'OOZl8 ,rz\U- mloty. tra.firulo wpro(Sft WSeil.x:e barlJmt-

Hrabia Zbara.sld ro.mt.ał &1 z ni'ą cal się na pl'laiW.o i lewn, atł!by utrzymać ta. 
prawie z 1ll1-cchęcią. ByŁa pewna, te z:ra- się :na roll: pocz.ął wyat."iwlaĆ we:ksle, Myśl o :bonie i d.zJ.e:ciach dtoprowa­
zlł.a !!o do siebie raz naz.aws:z,e. wykupywać j~doo i wy8tawia6 znowu duła !lo <10 rOiZrp-aczy. Nie dą.ż)lł do zro-

Podwójne życio, jakie w osiatnlm Mwe. Suma z procent6w rosła dzięki bi:enń.a. majatku. Nie był nleuczciwytm. 
'nici/l:ią.cu prow~d7.:i~a !::k?ńct:'}'ło się. tl!1i man~~c.ji eMU baTd~i.ej - 1 nie I Pra~nął ,tyLko ttt.rzymać się nlil p<lwl'e>rz-
, Zamknęły. S~l~ dla ,UleJ lhl~ce pod~O", było ,nadZiW, a~by SytUaIC}a uległ.a po- chnt źy:1U. -:- i wcg~tować. 
;c re.stauncYJ l d,a;nclI1!1ów. NlI.~ chodzlła praW1fl. Dewlz1 Jego było: "poZ'V/ólci-e nam 
;uż więcej - wsparta o ramię młodego l Gdyby nie żona i dzieci, byłby mOlŻ~ żyć - mnie i moiej rodzinie" _ lec:t; 
hrabiego - Dla kooce,r1;y i do teatrów'" TCf11L:ńs.1d łut wcześniej powied'1..iał s,obie twa.rdy los wyd:zi,e.~ał mu od uS't oi&tatni 
<,uu tez nie uir.vuła w bł~1dtnym ,.FalC- tmetwo, że sprawa jest bezntadziejna i! ,kęs ohle.ha. 
kard:zloe" szalonych p.rzejażdżl!k. j przyxn.ał s,ię - 'Pu:ynajrnn.iej sam przed I 

Pi.ęikny ohwilowy :tni.r.a.t roz.wiał alt l c()ba - dJo baa.kru'Oltwa. 
(Dalszy ciąg Jutro), 
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STRESZCZENIE POClATKU POWIESCL Z jednej strony podziw. entuzjazm, 

Ela Robertson. plekna woltyżerka I Rex zachwyt i wszelkie tego rodzaju uczu­
słynny ak.robata, przygotowują się w w()o cia, w których - muszę to powiedzieć 
'l:ie cyrkowym do występu. 

Po występie Ell. na arenę wpadł lek. bez ogródek - jest przeważnie bardzo 
klm. sprężystym krokiem Ręx. Akrobata wiele ograniczenia. Trudno o zajęcie 
zawisl na kotwicy pod kopułą cyrku. mniej godne zazdrości jak właśnie zaję-

Rex spada na~le z trapezu wśród ogól· I k d D nego przerażenia i traci obie ręce. cie i osy ta zwanej gwiaz y. n,eżyse-
Młodzieniec "ze szramą" syn magnata rzy, dyrektorzy, malarze i wszyscy lu­

lśą&kiego. Edmund Stanie-clo. odwied~a z dzie, którzy maią coś wspólnego z wy­
Elą rannego akrobatę w sz.pitalu, ~dzie wol· twórnią _ żądają od "gwiazd" pracy, 
tyżerka przekcmywu;e go o swej mIłości. 

Tymczasem dQ Stanieckiego zwróciła się pracy i jeszcze raz pracy. Owa gwiaz­
dawna jego przyjaciółka. Rega Szybska. da, którą publiczność ogląda w koszlo­

córka bogatego przemysIowca. wnych toaletach, którą wszyscy po­
Oiciec namaWDa Edmunda, aby 1.erwał d 

r: cyrkówką i ożenił 8ię z Regą Szybską, ziwiają. CZęsto musi wstawać o piątej 
gdyż to mu ;edlt potrzebne do lego interes6w. rano i kłaść się Spać o drugiej w nocy. 

Ednnmd Staniecki należał do komitetu Proszę mi wierzyć, że niema wtem 
honorowego. urządzającego wielki kon'-m absolutnie przesady. 
piękności na cała Polskę. 

Rega s.zybska stara się o u~j'!kanie Nie narzekałabym na ten stan rze-
pierwszej nagrody na konkursie piękności czy, gdyż przyzwyczajona jestem do 
uli-czny fotograf wysyła z.a pośrednictwem Al d P Al' . . 
zakładu foto~rafLCznego ,.Aida" fotografi~ pracy. e. roga anno ICjo. co Się 
Eli r6wniet na ów konkuTS. Zd1ęcie to do· ma za tę pracę? Podziw tłumów. które 
konane zostało w cZ8.$ie, rdy Ela po opu· jak każdy tłum składają się z joonostek 
uczeniu pałacu błąkała się 1>0 ulicach niewybrednych i zawiść całego szere-

Ela uzyskuje pierwsza nagrodę pod wa· I 
runkiem. że oczyści sIę z zarzutu zamordo. gu udzi, zawiść bliską nienawiści. 
wania Stanleckiego. Niejednokrotnie zwierzałam się Pa-

Następnego dnia Ela spotyka się ze ni z moich trosk wiedeńskich. Mówiły­
sprzymierzeńcem Regi, Lewańskim. w gabi· śmy nawet z nim o tern. Przekonałam 
necIe restauracji .. Trocadero ". Lewańskl 
~zyrzeka, że pomoże jeI w uzyskaniu się teraz, że w Warszawie nietylko nie 
szybkiej rehabilitaCji.. I jest lepiej, lecz może i gorzeJ. Z tego 

Podcza szamotama się rozleg~ sl.ę strzał względu postanowiłam nie podpisać naj 
l Lewańskl pada martwy na ziemię. Ibl" k t kt . d ć . d 

Zgłasza się do niej rdyBer Ra.licki, pro. . Izszego on ra u I o suną Się o 
pOoIlując jej wielką rolę w filmIe. fIlmu. 

Ela przyjmuje tę propozycję. Rallcki ! Wie Pani do czego wracam? Do 
namawia Ele aby z nlI? wyjechała. zagrani· I mego starego, kochanego cyrku. Jednak 
ce, ~dzle uczyni z nlel wielką gWiazdę m., tam się czuję najlepiej. Ten typowy za-
nroS~ga udaje się 00 Rallcklego. by szcze. pach. cyr.ku, o którym ludzie wytwornI 
!'Ze z nim pomówić mÓWIą, ze przypomina zapach perfum 

W czasie tej wiz:yty Stęga znajduje w "Jockey-Club a o którym ludzie mniej 
albumie fotografję Eh zadedykowana RaIk· t . '. d . 
kIemu Stęga rozgoryczony ucieka wy worm powJa ają, te poprostu zala-

Ty~czasern Ela decyduje się ~jść za· tuje stajnią - ten zapach jest dla mnie 
maż za Stege I mówi o tern Ralickiemu. atmosferą, w której czuję się najlepieJ. 

Po powro~le do Jlotelu znajduje jednak Przywyktam do tej pracy do tych ludzI 
~~;:;n~nYnalts!a~;~g~, ~f~rYIlO~~lą~ Żje3:k i na wet do tej widowni. Karje'ra filmo­
pOwodu tej naglej rozłakL wa pozwoli mi i tak stawiać wyższe wy 

Ela }est. zrozpaczona. gdy! ~tało się to magania i mam nadzieję, te uzyskam 
p~ udZIelemu odmownej o~llOwled.zl RaIlc. poważne engagement zagraniczne kiemu. Obecnie więc zmienIa zdanie o wy. . . 
jeżcHa z Ralickim do Wiednia. Tyle o sobie. b 

Tam ~ostaje aresztowana pod zarzutem Chciałabym wiedzieć jak i;ię Pani 
skradzema przed trzema laty brylantów, . . h d' . h? J k 
należących do księcia Pieczorskies>;o. m1awa po ostatmc wy arzemac . a 

RaUeki dowiadUje eię J'rzypadkięm, te się Pani czuje w Szwajcarii i czy ry­
książę PlecroTski bawi w Wi,edniu i jlrzeby. chto zamierza Pani wrócić do Wiednia, 
wa w tym samym hotelu "Tlvoh". Reżyser . b" kk' 
udaje Slię więc niezwłocznie do niego. by Wyobrazam so le, J~ przy \0. m~sl 
książę zaświadczył, że Ela nie ma nic wsp61. mu być bez nas. Dopiero przeclez me-
nego z krad:zieżą iego brylantów. dawno przyszedł nieborak do zdrp-

Ku roumieniu Jednak RaliJckiego książę " 
,twierdza w gabinemie kOmhs/lJrZa, t.e Ela wia. 
jest właśnie ową Emmą Schneilder. która ~anno Alicjo! Myślę bardzo często 
ekra.dła mu bryla.nŁy. O tern, że pora nareszcie będzie wy-

Rallckl udaje się tymczasem 00 swego wieść ,go z tej matni, w której się teraz 
przyjaciela, Stefana Malina. który jest dy. znaJ·duj·e. Jak długo można wystawiać rektorem hotelu .. Tivoli". Malin przygoto- ! 

wal jakiś plan. który ma zdemaskować cierpliwość człowieka, a może i jego u­
prawdziwą Emmę. czucia na tak ciężką próbę. Będziemy 

znałyśmy się na przyjęciu u Lady 
Windstone, kieqy brat Reny Walden 
wręcz sprowokował naszego pupila.­
Wystarczyło nam jednego spojrzenia, 
byśmy się zrozumiały. I od tej chwili 
stałyśmy się wspólniczkami Wielkiego 
sekretu, do którego dopuszczona zosta· 
la tyll}o Rena. 

Po przyjeździe do domu zastanowie 
się nad tern czy i jak sprawę zakończyć 
Nie umiem zwierzać się z rzeczy, które 
są mi najdroższe. Powiem Pani iedno 
tylko: wraz z tern wyjawieniem praw­
dy wiążę bardzo wiele nadziei. Byłoby 
dla mnie ciężkim ciosem, gdyby' te na­
dzieie mialy się nie urzeczywistnić. Dla 
tego wolę ów stanowczy f decydujący 
moment odłożyć na jak najpóźniei. -
Chcę w ten sposób zdobyć pewność . . 

Droga Pani! Widzę, że wdałam się 
w filozofję bardzo mętną. 'Pani list J' 
tak 'konkretny, dowiedziałam się z nie­
go, że wraca Pani do swej dawnej pier­
wszej miłości: do cyrku. A propos: jak 
tam sprawa z panem Grzegorzem? 

Mam nadzieję, że wszystko u Pani 
obróci się teraz na dobre. Nasze miasto 
nie przyniosło pani szczęścia. Już zaw­
sze lepiej zostać na swoich śmieciach. 
Wraz z przejściem do cyrku rozpoczy­
na Pani jednak życie trochę koczowni­
cze. Tern milej Pani będzie od czasu do 
czasu wrócić do swej Warszawy. A je­
śli się kiedy wydarzy, że wpadnie Pani 
do Wiednia, to proszę uważać nasz dom 
Ja swój. 

Na dziś kOl1cZę. Za kilka dni napiszę 
obszernie co myślę o tamtej sprawie. 
Muszę wreszcie zdobyć się na krok sta 
nowczy i musi mi Pani pomóc. 

Zresztą jest to przecież nasza wspó! 
na sprawa. Nie woJno mi samej decy­
dować. 

Całuję panią serdecznie, 

kowym. Panowie Morris and Thmas, 
którzy jeszcze przed kilkIl miesiącami 
uważali za największy zaszczyt dla 
mnie, że udzielili mi kilku minut rozm­
wy w swoim matym gabineciku wie­
deńskim, teraz, gdy im doniosłam listo­
wnie, że zamierzam porzuciĆ ekran i 
wrócić na arenę - wydelegov,rali do 
mnie specjalnie swego najpoważniejsze 
IW urzędnika. Ludzie zmieniają się wo­
bec nas w zależności, od tego, jak siG 
nasz portfel zmienia. Tak już jest, trze­
ba się z tern pogodzić. 

Zastanawialiśmy się właśnie z Pan­
ną Alicją had tern, co dalej czynić w 
naszej sprawie. Mojem zdaniem struna 
jest już tak naciągnięta, że lada chwila 
pęknie. Wiem jak się sytuacja przed­
stawia i uważam, że MiSs Alicja zupeł­
nie zbędnie się lęka. Mam wrażenie, że 
z nas trzech ja go znam ilajlepiej i naj­
lepiej potrafię ocenić jego intencję. Są 
one czyste i jaknaHepsze. Że trudno mu 
jest odrazu zawrócić - temu niema się 
co dziwić. 

Czy nie byto żadnego wezwania 
przez telefon? Czy się nie dopytywat 
o którąś z nas? Mówiłam już Pani, te 
trzeba będzie się mieć na baczności. 
Nie wątpię, że uprzedziła Panna Blo­
ch6wna służbę i że telefon jest odpo­
wiednio obstugiwany. Szkoda byłoby 
naszych zachodów, gdyby przez jedno 
nierozważne słowo kogoś z jej domowo 
ników, rzecz miała odrazu wykryć się. 
Tembardziej, że w ten sposób byłby 
nasz pupil wprowadzony w błąd. Praw 
dy nie dowie się nigdy przez przypa­
dek, a tylko za naszą zgodną wolą. 

Pani jedna trzyma teraz w rękach 
wszystkie nici tej sprawy. Nie wątpi­
my obie z panną Alicją. że są to godne 
~ę~e i mądra głowa. Czy utożyły siG 
JUZ sprawy z bratem? Pomógł Pani w 
swoim czasie ów tajemniczy Mister 

Alicja. Iks .. Jestem przeko'nana, że sytuacja w 
• PanI domu zmienita się od tej chwili nie 

Trzecia sojuszniczka Rena Walden do poznania. Brat jest chyba uległy i 
otrzymała w kilka dni potem list d Eli. oddał do dyspozycji Pani tę część mająt 

* 
Ela pisze: ku, która się Jej prawnie należy. Są to 

- Droga Panno Reno! bardzo smutne rzeczy i proszę mi wy-
Panna Alicja, którą jest Pani - o ile bacz.yć,. że je poruszam. Mam jednak 

wiem - w korespondencji, zna już wr~zeme, że nasza przyjaźń upoważnia 
wszelkie szczegóty dotyczące mej naj- mnIe do tego. 
bliższej przyszłości. Mam wszelkie da- . Proszę ~ ~i1ka słów i proszę przyjąć 
ne, by sądzić. że najwyżej za rok zoba- naJserdeczmeJsze pozdrowienia od 
czy mnie pani na koniu na maneżu cyr- EU Robertson. 

Rozdział sto trzydziesty siódmy 

ł:zwor'o soiuszni€zho Gdy Ela opuszcza Hotel "Lux" spostrze· musiały zastanowić się nad tern poważ 
ga na ~ory~a'rzu ?zlowieka w m~s~e Ten nie. Proszę, niech mi Pani odpisze, ja- Renne~ był tak zniecierpliwiony, że I - Widzi pan, jest mi dość trudno po 
sam taJem~lcz'y TIleznalomy angazuJe sIę do dwukrotme nakręcał fałszywy numer. wiedzieć z kI'm h' łeb ó'ć M 
teatru "OhmPla". Znany lIterat Renner ma kie względy przemawiają za tern, by _ C E . ', ~ Clat ym m .WI. 0-
przybyć do wytwórni .. Uranja". O Mister rzecz ciągle była jeszcze trzymana w ~y to . 41-82? . . ze panu cos POWie moje nazwisko. Tu-
X-le donosza dziennikI sensac. szczególy. t' n'c B d ob m był Pani WdZięr - NIe,. omyłka. Tuta] Jest 42-81. taj mówi Artur Renner. Czy nie uprze. 

ReThner odwiedza w.vtwórnię "Uranja". aJem I y. ar z y. a . , Za drugim razem znów była omyłka. dzano pana, że będę dzwonił? 
Podczas rozmowy z nim Ela zauważa, że czna. gdyby zechCIała skomumkowac Mówił numer 41-81. K 
literat ma zabandażowany wskazuią~y pa· się z panną Reną Walden w tej sprawie. - u swemu rozczarowaniu Renner 
lec u prawej reki. . ' i Ciekawa jestem, czy numer telefonu, Renner zdobył się wreszcie na spo- usłyszał' odpowiedź przeczącą: 

Ambasador meksykańskI w Wiedniu ukry· który podatyśmy mu ostatnio nie do- kój, skupił się w sobie i, jakby rozwią- - Nie, nikt nie uprzedzał o telefo-
Wet w skarbcu w swym pałacu kolJe perło·. ' . zywał naHrudniejsze zadanie, nakręcił nie od pana Artura Rennera. 
wą o miljonowej wartoścI. prowadZił go do pewnych wmoskQw. powoli jedną literę i cztery cyfry. Wre- Je' I' . t j 

Mimo Ści.słeAo nadzoru, tajemniczv wła· Jakkolwiek bądź i nasza sytuacja staje - ze I panu les mo e n~.zwisko 
l; 1 - szcie jakiś nieznaJ'omy głos odezwał nieznane cI·ą"'l1·"ł Den'ner to po mywacz, ~cha,ra.kteryzow<:ny jako ambas~. się coraz bardziej trudna. Choćbyśmy się " 1 ,- !"t"~ L' ',- . 

dor, kratdnl~ perły. N~aJutrz, na ~eZWllitl.le nie chciały _ prędze)' czy późhieJ' trze- wiem poprog,tu, że chcial1bym mówić 
przez telefon zwraca Je wśród tysląe1.nycb ., . - liallo. przedewszystkiem nie z mężczYlIn.ą a z 
niebezpieczeństw, ba będZie skonczyć z tern wszystklem. - Czy 41-82? kobieta,. Z młodą niewiastą, która w 

Mi.soter x, demaskuje Waldena ja1
te 051.U· Czekam na list Pani i pozdrawiam _ Tak, a zkim pan chciał mówić? tym domu musi być napewno. Przede-

~~d~If~~:omaga do are~towamja ,Mokrego Panią i całuję najserdeczniej. Od czego zacząć? ws,zystkiem proszę mi powiedzieć z 
Z rozkazu n:eznaj!)mei przez telefon. Ela. Właśnie o to chodzi, że Renner sam kim mówię? ' 

Mister X zakrada sie do mieszkania miss •• ~ nie wiedzial z kim chciał mówić. A ra- - Właś'ciwie to pyta:nie byto zby-
Alicji Denver. córki posła angielskiego. - Na list ten po kilku dniach otrzyma- . teczne. Z tonu i PO wymowl'e prl~llo-Miss Alicja chwyta go na goracym uczyn czeJ może i wiedział z kim chciał mó- Cd\. 

ku ta Ela odpowiedź datowaną z Lozanny. wić, ale nie wiedział jak się ten ktoś na- na,ł się Renner, że mówi prawdopo-
'Tajemni c~a nieznajoma skłania Rennera. - .. Kochana moja sojuszniczko! zywa. Gdyby był mógł, gdyby go zro- dobnie z kimś ze służby. Istotnie, oka-

~YI zoć;.tawII· ł l ~ud~łkb?l z 11? i erścpieniem mi~s Jak dziwnie się nieraz składa w ży- zumiał, to powiedziałby poprostu: zalo się. że mówił z lokajem. 
"icji w s ~ c:ple JU I erSotllm. o ro.z.mowle P' d ś . . ł Ś NaO"le lokaJ' j''' 'kby sobl'e ' z ni cwa j omoą Renner rr~ekonywa się, te ciu. rawIe je nocze me mUSiały my "Chciałbym mówić z tą tajemniczą pa- " <" cos przy-
jest po ł ąc~ony z kom. Martinem, opuścić Wiedeń. Paznałyśmy się w 0- nią, która w ciągu ostatnich kilku mie- pomniał: 

l\\i s t c ~ X doslaje sie do mieszkania swego kolicznościach dość niezwykłych i pra- sięcy dzwoniła do mnie prawie co dzień - Aha, przypominam sobie proszę 
kolc .... ! S'I!;C:1. sk',d zamic rza p,zedQ~ ta~ SiC wie jednocześnie zaczynamy się zasta- i dotychczas nie podała mi swego na- szanownego pana. Mówiła panienka 
do Jon'l! lord? \Vcl jirglO l1 a, 'rv mu z\\rócit 'd k 'kł ' żeb. y uważ.ać na telefony, ale nie sPo~ shad:~;ona kc lek,!" mo nc t. nawiac na tem. ja' roz\\'! ac naszą ta zwiska. Ostatnio musiała wyjechać j dł' t f 

W dOl11 u lorda 1\.\' b \ I C~la pożar w ł a ś ni e jemnicę. W każdym razie możemy so- zostawita ten właśnie numer telefonu ZIewa a Sl'ę. ze en tele on będzie (aik 
w ch wili . ~dv jest IV n'111 l11 is ter X. Boh'!- bie pogratulować. Ten dla wszystkich jako swój". rychło. 
terski wlamy wacz ratllj ży c ;e kilku Ill iesz- t3.jemniczy człowiek. dla nas niema \\" Ale w ten sl)osób Denner byłby na- - Z kim jestem notąclony - za-
kalkom. Sam źaś , ranny. mdl eie na prO F:U l\. gadnął Denne I' I b l' ł' 

" ,?:kania Szulca . sobie nic z tajemnicy. za to mv - ca-, pewno niczrozumiały. To też na pyta- ' 't (l' r ,nag e,. 1;) (y ICZy, ze 
Po pr zyjśc iu do zdrowi:!, Rcnncr r ZU jC . 11 nasza tró jka - "0tr~fil ... ::;0 otOCZYĆ nie 7 kim chciał mówić, odparł powoli . zd(oOa za.skOCzyC lo.kaJa. • 

że znów o garn i a ią zł c noce Na rzecz przy- ""OY1db nicP" - " ·· ' '' ·jon:l. jakhv lekając się, że zrazi swego roz-. a szy Ciąg Jutro). 
tułku dla podrzutków posbn;tw ia 7. dobyć 50 Palni' <' t='lll u' 'IV U'ZI'CI'I, \', ' ,'\' tór.vm po-I mo'wcę.' • tys. dchr6w od przemysłowca liolla. " " . 
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oł[zaka 
Najprzyjemniejszy 

dźwięk •• 
(z) J3Jki jest najprzyjemnieiszy 

dtw,l~k? II 
.. Su.nday Dispatch" urządZIII zabaw-

Siedem skrzyń złoła, wywiezionych statkiem .,Orzeł", :p;::~~ j~ógźW:~~~J:j~te~~ik~J~ 
zaginęło w tajemnicz)Tch okolicznościach ~d:o=~~s~~d~:ła~';~~I~rz~todo\~J~ 

(sb) W PIasie wiedeńskiej ukaza~y Jednak nieuzasadnione.W kUka dlni pM- Otr,zymałem rOZikaz, bym ntkonm onych czytelnik6w: 
się ()Ibecnie pamiętni'ki byłego jeńca TO- niej z lromendantem sZikoly morskiej nicz.etn nie mówił. Z Wladywostoku Dźwię'ki katarynki londyńsk1ej na są-
syjslkiego, austrjaJka Hermana BenJscha, udałem się na statek "Orzeł". udal się "Orzeł" do Port-Seid, gdzie sledniem podwórzu. 
który ot>O'Włalda, W iaki sposób udało Komeda'll,t zszed~ ze mną na dno dowiedziałem się, że naczelnik szkoły Mowa angiels·ka, głoszona fra:nclls­
mu się wywieźć skalI1b admirala Kol- statku i kazal otworzyĆ jedną z skrzyń morsktej !krupił olbrzymie !f)tarntacie w kbn akcentem przez piękne ucStecZlka ŚU-
czajka. Drtąc z przeraienia, by znafduJący sic; Braz;yHi. cznej kobiety. 

Kołem. jak wiadlomo, wal(:zyl z rzekomo w skrzyni dynamit nie wY- W Port-Seld wysadzono mnie na Chrapanie WIllY, która zasnęła po mę 
holszew1lkami, jedlnak komunizm wdzie- buchł - oderwałem wieko. ląd. JaJkie były da:lsze 10sy skarbu .- czącej diys!rulSjli. 
rał się również d~ jego wojska. Zamiast dynamitu uJrzalem jednak nie wiem. Nie dowiedziałem się r6w- Tlfzask drzwr w restauracji. otwiera-

. W listopadzie. 1919 rdku Kołcza~ wi- ułożone równo setki tysIęcy. sztuk Zł~-I niei, czy plamtacia bra,zy1lijska zostala ja,cej się przed sprag-nionym gościem w 
dJLLat, że dh~KO SIę hd nie utrzyma l bę- tych lO-rublówek. Wszystkie skrzyme zakupiona '.la skarb Kolczaka. letni dzień upalny, - l wreszcie - gloś-
dzie musiał skapitulować. SkJomUJl1i'ko- ~niiaJłiia.dl()lW_iiane_.b.y.lY_Zi'.ot.elim ___ EilI _________ IIIII _______ lIn.y .. p.o.że.gI1.alllnllly.po.clila=łulIIl!llllel.killlllltellś.cilll,ow.e.i.!HI!I.II wał się 00 tel,egraficznie z generałem • " 

~:i;~~~e:;: Upra ial bandytyzm dla fila tropji 
~ liczyć byla wojskowa szkoła mor- d k t ' d ł ...ł ł·· 
ska. Uczęs~zalli do n~ej synowie ~ry- Nieuchwytny ban y ta, ory napa a na 'Iy Izanse 
stakratów rosyjskich. k!t6rzy byli za- b t ł 
ciętymi wrogMIli bolszewik6w. pocztowe okazał się •.• szanowanym o ywa e em w grudJrrlu 1919 roku polecił Kcl-
c:zJa1k: przooleść cale doto, Jatkie maJ- (z) RaihUJnlk1i pocztowe lIlaJuą w Sta- jedmaJk pewien przestę.pca, który w clą- ! broni, a na mIejscu ózb~.ni !~tawial 
dowalo się w banku w Władywostoku nach ZjedJooicWllY'ch dlo tradycji, a to gu 6-ciu lat, będąc nieuchwYtnym, do- 1 zawsze Iklartkę~ w ki. Tej Lll1Jemollym 
do szkoły morskie!. W sZlkole tej służyl t«nbardlziej, iri w ni<ektófY1Ch OIkolicach konal .prz.esz1o d\Vustu nCłlPadów rahun- II cha:raik,terem ~)lSJ.ma opIsywał sl'cze~61y 
Benisch, jako S2IOf~. W dlniu 17 'stycz- kursują jeszcze pocztowe dy1liiam:se. Na- kowych na tralIls'PQIrty POcvtowe. wyno' napadu, POOpISUJ'ąC s~~ zazwyczaJ-
ula 1920 roku wezwal go do siebie ko- Itomiast w sanwm Nowym Yorlru trans- sz~c z teg? obfity ~wP. Bandryi:a ten I "Black ~art the ~o-8 . . . 
mendlant szłlroly morskiej i ośwladczyl: IPOrty plem.iężne przewożone są w a,u:./ ~lalal zaws:.oe w dZIvya:cznem p.rz.ebr~- PO~PIS te~ zawierał w sobie dowCI'P, 

- Załaduje pan na samochód deb- ta:ch pancernych POd stlną oslooą P·()IllClI 'l1l'U. zaś na}cJekawszą Jego w~aŚCIWOŚClą i a!llb~~.em mIal oznaczać "Czamobr.ooy 
rowy siedem skrzyń I poJedzie pan brze Na SlPecjaJllIle wyrMmd·ente zasługuje b}'lł'O to, iż ani razu nie zrobil użytku z poeta . KO'St~ b~diytty Stklad~ SIę ~ 
Idem morza. Po drodze dostanie pan Jut %-t':!ł.'Il!!IllpIil!!l!!!!.1łlji!l@$iMłWlit!ii.WWM@WH • F = • worka z W'YcIęteml na oczy dZ1Ur~l1! 
żmWk, srozle się zatrzymać> .. .. który zaklad~l na gl?w~, ora:L długIej 

rm -=-P~~~enY:chegoz:;:~;_ Lindberg OŻeDlł SIB przez... omyłkę ~~~:c~ ~~r;a~~~~~t~!~~brn.6t:~~~ 
Iiśmy na aut<> ciężarowe siedem clęż- ... . ... • • raz drugi przewIeSZOny orzez ramIę. " 
kich skrzyń Po kitIkugodJzinnej jetdzie ze swoją obecną żoną - Pani Llndbergowa nIe grzeszy W stroJu tym "Czarnobrody poeta 
brZlegiem ~ol'1Za ujrz.a!lem wreszcie pięknością U!ka:l~wa~ się nagle PT,z.e,d prZleraŻJoll1ym 

t,.....t ł Orz l" kM da . 1 ' ~.1'Ml kich ł ' do wotmcą żądając lJXXi grotba, karabmu 
Qn.u;; ~Iem.rny" e z, rego - {,z) W ~ z lo()te.m Lindlbel'\g,6w plę ~OOOl ame. ~"" , 'SI czu o Slę - I zrzuoenia s.krzyń z pieniędZlIl1i, poczem 
wano mi znaJki, bY'm się zatrzymat do Eurotpy, nazwtisko sławne·go lotnlJkat:~~tyc.~ tean. ze liCh ~~hater n-a;odowy I poIecal mu jechać swoją drogą. Gdy za-

Następnie przy pomocy marynarzy
m6w się poczęło <ukazywać n.a łamach o~emł Slę z "bfzydudą . - P0lIl;IIIIlO t?" I aJhmowarne władlze pflZybvwaly lIla miej 

ze s1:at:ku przeładowałem skrzynie na "brzydka Anna' ZAwsm wy,różrua.ł.a. Się sce ni znajdowa~ tut ndc róc 
okret. W WlOLnej chwHi zapytałem led- IPN-ba1J.y Express" oprulblikował garść z !p~:6d swych ~.', ~ty i ,~- 'ła~am;ch Skrz.yń l yporostawi~e':O ~; 
negx) z mary1l1a:rzy, co mogą z~wlerat sz~eg6lłów, dot)11czą<:ych pa;n!i Li..'ldbergh Sta,n,CJ1, rOtZ.um~ ~ Ul!te~geDtCJą. Je<) me- ru bandY1tv. 
te skrzY1Ille. Na to odpad mi 00· Gl: domu Morrow. ! ł~dna twa.r~ pos~ada ~u.z~ W}'I1"azu. ~ Prrez szereg lat "Czarnobrod'V J}Ole-

- PrawdopodObnie dynamit, lub Anna Lindlbet1gh z całego serca. nie- I bn~ber;gh qe$Ł po~cląthwa, ,uc:uClOwa ta" grasował w róż:nych 'krańcach Ka-
ekrazyt, pouiewai kazali sle z tem ob- OiWfd:Zi ' roz~ł(jsu i ~y d.z:ienni:k.a.r- : pOtSL~' ,stkłonnO'Ś~ ~.()etyclde 1 łatwo 1ifamli, pozostając nieuchwytnym PO-
cbodzlć ostrożnie. '. sldej, POI1D:iuno .to, staLe ZWil'aJca nt& sd:e<bie poddlli!e. &tę .. n.3;'srorOUom : mimo. it za u~de go wYznaczona była 

DoIPiero w6wc~as zrozUJ11lialem, ala-, uwagę pUbHcZllJOści, Jm sa:mo małd;eń: I Istm~e, ~o01"SIJa., że UndJbe~. o~d- ! Zl11IaCZll1a premJa. . 
ozego Iklazano . mme jednemu zająć słe stwo LindJbeqtha ~ A.nną Morrow. z ~ . ~zył ~lę JeJ "tpl'ZleZ pomył1kę ,1 naplsał I Pewttletro Ta7iU band'Y'ta bYł na tyle 
transportem tych skrzyń. Bali sio, b~ brzyrtszą z kzedh córek amerrkańs1cie- 1 hst nn~o~~ w przypu~zcZtenMt, iIi 1deruJe . be'LczelIIlY. It obrabował dwa ja'<i'8,ce 
w razie wYd>uchu nlte zgiJnąl Jakiś rosja , o posła w Meksyku, wllbudziło w sw.o- go GO ~el S10Stry. EItblety. , . I tut ()Ibo!k sieb1le d'yJLżamse pocztowe, 
nm I wOlen mnie poświęcić. ~. , elbywałąseo:ultaqję _ Wle1ę ł Wbrew t)1tID wsz;ys;tklll1l werSJom. przyczem łupem jego oad1y olbrzymie 

Przy!puS'liCzenia moJe Okazały się 1m CZlMle ru ' mMtżeń;stwo LintcI.IbcII~ów wyda6e się być ł sumy plenif;Ż.ne, 
, sz,c.zę·ś1iwe. Podczas jedlnego z taictch n8lPadów 

PI-I nilPo' -I mał~J-"z-y"gllJ Po porwamu i z-amordowan!ru pierw. worek resunął sie' nieco z twarzy ban-' I Dsny . Ił U n w tzego s~a ~lber:gh6w. w Ameryce ro dyty, l wotntca dostrzegł shve wąsy 
. \Zeszła 81ę meprawdo~doIbna pogło~k.a oru brak kUku przedn'kh z~b6w. Gdy 

"'l'JD'olu,e ti~ł'de niedomolłonio U europe'eft o ~em.'. it pOtt'WlMe d:z:i.eclro nie było ~h rÓwnocześnie jeden z O!koldlCz.t1Iych far-
_A1Al,A_.II,' wodJMk I_J~_· :L wzmacn:lJa1ący. Tuzi,em.cy, przy- . d~l-eCll{lem, lecz l'JOs·ta!0 przez, m~too~ merów zemal, i± tegoż dlIlia ba:wił na 

,(,z) - Młody IWI<W4(I~Y""" prze . ~y., G te' trtlCLm me re.a;gują ! kow adopwwaJllie, p·omewalt Oyl11. 001 .,ru . jego farmie JaJklś nteznam'Y mężczyzna 
fedlntetg~ z towalr.zystw :UJrys.tyozn~dz: ~~za~~le,o dla

J ~1"Oipei~ków iednalk l konam, ,że, ni~ będą mogl.i mieć włu-I z slweml wąsami I bez Prllednich z,ęoo.\V 
BrutaW)l, ~'Y zoS'ta, ~~z do~ć I ' e.sł !a bard!zo sZ'k.odJliwa i wywołruje i nych dJzleCl. IGedy p, Undlbe:z,gh po<:.ruła poIlcja na PQdstalwie tych danych, roze-
holenderskie na 10 lM W1ęZlJemIl za J. żk' 'ooO!IIl8.i!!.a:n:ia I iż zostłme m!l/t1ką, mał:tookowie pasta.- sIała za lIl!łm listy gońcu. W relultacie 
niezwykłe .prze,s,tę,pstwo, , Clę .e 111 "., 'b i n-owi,H X'WJ'6clć chi·eoko prawowitym ro- "Czamobrodty poeta" b11 przez pewien 

T.a.Jemn:lc:z.e .!prreStt~stwo, )~ego do P. Seoeth o~:LsuJe objawy c:h0:ro y w [dz.k:OIIIl. Srtos.ownie dl() !pQgłO$eik, Li.nd- czas l1!łewidziaJny, a w mlęd!;VcUlsie 
!puścił się ma:1a1ca;yk, miIa1:o ml'e!JStCe f~ sposób nastęPUJący: w parę minlwt po i bel'lghowie t1\Jk ,t~ u~ilH, a 0!fWj.a1o~ l Fnstytut detektywów Pl!nkertona zajął 
czterema mies:Lą~ P~ze~'W1 spożyciu ipłyttlJU ozłowielk ~e rad6!kle z,alkomunl!kO'W'ta.1le og6łoWli, iIt d!złedko lO . si~ jego W'Y1Śledtzenliem. 
!pQllec~? za~ow~ plęć etlJI'ope{Jelk g,? Ulcroc1a, tmt?n~o P~ do .opisa- ! siało P~a4lIe .• Ma~~~~1e ~ po- j I oto, gdy na drodz.;; pomiędzy Mil­
na. n-WJIl.lebeZlPleczn:le!Jszy W!UI1IkanołBs1~r~ ma. \y!kr6tce melbywałe podttieceme opa ! d~~o me spodzdewah Silę, irt ~wi.ade.7Je- tooe:m a SonoTa uka:zal się dy,użans poo_ 
lezący w górach ~ morza p UQIl1!lO O0WlU10 cihoreg,o, pnec:hooz4c w okrop- me ich wywołało ,taką se1lS&IC'Ję. c1Jtowy, slQący obak womłcy Z re-
wetgo. , ., ne skurcze. połącz·O!llie z artarr~ami attl'aohu I Nie ulega Wąitp1!WO\łcl, it CAlła ta bł-I W'WIeretn w ręlou młodzl:eniec, prz,e-

Zanl1im towa'rzy,two z~htył~ S'1~ do i szału, POm1anO to, p. Seb.etlh o'łwLadlczy I stOl'lj.a nie zasługuje na wiarę i powm.ał.a brany 'za fa't1rnera, :zaItrzvmal wóz i uda.f 
!podnóża WIUIl'kan~, ~~YSl~e .~!Je~'1,astty ł.a. Ii:ż l1~e żałuje byn.aimnitej, t~ wypró- .: .r.aezetj dIl.at·e·go. ilż po prryi.śoiru na Iw'iat

l 
si~ do 1JIOIbJiist1dego Iasu. W tej chwili j.aik: 

dostały na.p.a<łu lak~* taJj~c.ze) cho- oowala cza,rodJzi.e.jsJ1d trunek, tS. rÓ!Wni()- l pierworodnego syna. LindlbC!il'gbowi:e z pod ziemie wy,r6sl "mętczyzna w 
roby. ChOll'e zachowywały $1ę, j.ak opę- cześnie prosiła sąd o wym1et'zenie ma.- ł chcąc un1lknllć rozgłosu, ukrywali to worku", J8lk gI() chętnie prz.ezywano,4-
~ane. dostały, WY~l?ej 1I~ącm(1: - S~ I I.ajC1:y'lrowi łagodne:j bry, uczęś1irwe clila moh wydiuzenie. daJąc wy'd'aI!ltia pieniędzY, 
loh był ,t,ak Ille<pokoJący, i!:t mUSJano z~!'c crr. *&MiZiilliiiZIi1iPWW i_MG&&!Młi Wotnlc.a zrzucll pos.tUlSZiIlie skTZVI!lkę, 

zać~:ki;:;~!;:liP:~:m~:cfld~-:t~ ZIlPaI-IOIIY panCaRłłlK Rusa t"KA" = ~6~~::1n~lf~~t'd~~~~~~ 
samo we.zw~ pr:ń-esorowie un.}wersyte nu IJ mI n u ., nu n brarnvch za kobiety detektyWÓW insty-
.tu Me mogh usta·l~ć przyczyny 1 chM'ak 'rutu Plmlkertona. Osacrony bandyta 
teru choroby. Po ustąpieniu gorą.c.zki, i odnaleziony zosłał po 40 latach przez nurk6w sowieckich zdolaa Jednak zbłtec. [l,te robią(: i tym ra-
atalków SZlMIu, ohOtl'e me były w.~ (sb) Na jesieni 1893 rolru, a wj.ęc akltr Co się stało z .. Rusałką" z jakiej z.em użytl!ru z; broni I zostawiając na 
udzielić ,ż~dnych wyj,aśni.eń. Jedna z ~~C'h I,rat 40 ,lat temu: wyjeohala z zatok1 fifl- przyczyny t w jakiem mlejlgcu poszła na miejscu k8J1)e1ItISZ, Jedwabną chusteclikę 
tylko, nteJ~ p. Seb~łlh, ~zyponu.llta1a . skltej na morze bałtyckIe woJen·na flota dno - pozostało taJemrn'lcą. oraz zaikrwawlony man/k1iet. 
sobie n.R~e! i,ż w c.z~e dtrogL, ma,l~l~ ! rosyj'ska. Nied1awno, w czasie ćwiczeń floty Mankiet ten. na ktÓrym wldl!liata pie-
częGltował Je napoJatIll chłoozące1ll1. k;to I Plota ta ml'3.ła wziąć UiCI.7IIal w 'ma- sowieckiej, zatonęła w pobILżu PilnJlandid czątka prallni Thomasa w San-Franc i­
re n,ajw1docznietj wywoł<'\ły W}'Ibuch dZ3JW I newraoh. Oka'zalo się, że jecfien z pan- łódź podwodna "Towarz1Ysz". Sow1ety soo. n,aprowadzif na ś1ad band'yity.-
ne<j choroiby. cernlk6w .. R'UlSal1ka", zagimll. otrzymały zez'Wolet1!le od rządu f1lflla'Tldz Ba/Iron odJdal przed niedawnym CZJaJSe'lll 

Lekarz.e Sltwi-erdizili dzięki t~, ~t I PosziUMwa:nJla nłe dały reZ'Ulltat6w. kiego na wydobycie lodzi. , paaz.kę bIeIlzny do 'Prania. PralnIę pod-
wszystkie niewiasty srpożyły maI.!liJski na, NIe uleg-alo wątpltwości, te okręt Ody I1JU:J11rowie opu~cili Sole na dJoo, dl8!no śdsl'ej obserwacii: p. Ba:J'ton zglo-
!pój mił,osny. a:.n.am.y tIuzJemcom odJdJa,wna wraz z 230 l'Uldt·fl1'l1 zalog1 poszoot na dokonali n!ezwYklego odlkryda. Prze- sil się po od:bi·6r swej wlaslI1lOśd i oka­
i używany p.rzez moh, iako środe:k lecz- dno. wrÓCony do g6ry d'Ilem leżal panceJ1nl!k '.lal sie 2lt1anym ł og6Lnie szall1'Owa'Tlym 
r - - '-",:~~Jt;,z~~ał#..\~~ . Sprowadzono nurk6w, którzy bada!! I "Rusałka". Do polowY statek byl Jut ftJantropem Charles Baltonem. Orygi-' 
l> -_\ ~,~: ..... '<.§~.v_'8'.~ dno morSlk~ena d'użej przestrzeni, jed- 7:amu'lony. na:lnego bandytę ujęto: przyznał się do · · ł nark nadaremnie. Dopiero po pewnym l Obecn:le It'ząd stowiecki wyasY'!?:nowalj wszystkich n alp.adlów, i zeznaJ. iż cały 

~ n r ~orluJ~ [ł~ ~ czasie fale W}'1l'zudty na brzeg l'aJkąś I s?ecja!lny fUll1d'Uo~z na wydopy,cie zatc?-; t~'? r:oZl9awaJ zruwsze na celle filam1ro-!!§ ,\ łódź Zp zmarłym marynarzem. ! ):-lOnego pancermka. Tak W/.!,?C taJemm- plJne mIasta. 
. • ~;? bi. - Bvł to jeden z maq"rla1rzy "R1!satki" i m zatoni!'?cifl ,,Rllsałki" Zostanie TJO 40 i Prz.ewieziol1Y 'do więzienia w Stock-

.' .~.-:: , • ,<"> _ . e , , " r : : j""d~al~ ~ on nie żył jl1t~. t<ill\. że nie mógll Tatach rozWlazana., I ton. fitlaJ~t'o~-b.andyta skazany 'wstał na 
~,~~,~,~H.~e~ z!ozvc zadrrycl~ .3eznan.. 6 Jat WIęZJenw. 


